4 


Nr 64 (466) 


SOBOTA, DNIA 5 PAŹDZIERNIKA 1929 ROKU 


ROK IX. 


ZWYCIĘŻYĆ W GRACU! 


Przed meczem Polska-Austria. List Rana do „Przeglądu Sportowego" 


, W piątek dn. 4 b. m- z Warsza| kordonem granicznym i wielu! 

wy wyrusza ekspedycja piłka-| setkami kiłometrów. 

rzy polskich do Gracu. | W dniu tym bowiem rozgry- 
Przedział kuriera wiedeńskie- | wamy bodaj że najwiękiszą na- 

go zapełńią wesołe, roześmiane| szą stawkę międzynarodową: 

twarze naszych reprezentantów, | mecz o prymat w piłkarstwie a- 


o sukcesach w Paryżu 


Przyznać trzeba. że ambicje! 10-iu lat pracy P. Z. P. N-u, 
Polski piłkarskiej mają dziś już! przeogromny rozwój poszczegól- 
pełne prawa. aby dążyć w tym. nych klubów i związków, wresz 
właśnie kierunku, Tradycje. cie wiełkie podniesienie poziomu, 


którzy 6-g0 października spot-| matorskiem Europy. 


kają się z liderem puharu ama- 
torskiego Europy — drużyną na 
rodową Austrii. 

Kaprys losu zechciał, że dzień 
przedtem, bo w sobotę, dn. 
5 b. m. lokal Kasyna Oficerskie- 
ko w Warszawie będzie widow- 
nią walnego zebrania Ligi P. Z. 
P. N. Kiedy zatem kwiat nasze- 
go piłkarstwa będzie na mura- 
wie boiska w Gracu walczył o 
dobre imię piłkarstwa polskiego, 
przy zielonym stole posiedzeń, 
panowie działacze mający, rzecz 
prosta, tylko „dobro sportu“ na 
względzie, ważyć będą dalsze lo 
Sy naszego piłkarstwa. 

Na szczęście poczęto w go- 
rączce rozpaczy zamiary unie- 
'ważnienia rozgrywek, zdrowa 
opinja sportowa zdmuchnęła z 
powierzchni w ciągu jednego ty- 
godnia- Ziarno rokoszu i gwał- 
fu. choćby ńawet uDozółowane- 

literą prawa — wydaje się— 
wybili sobie menerzy klubowi z 
głów doktmentnie. W konse- 
kwencji pozostała nieco śmiesz- 


na konieczność odbycia raz już! 


zwołanego zebrania. Śmieszna 
dlatego, że jeśli nawet zarzuty 
przeciwko P. K. S-owi i Wydzia 
łowi Gier i Dyscypliny są słusz- 
mę, to wyciąganie ich na forum 
publiczne dziś w momencie koń- 
cowych walk mistrzowskich, 
"wydaję się właśnie chęcią zasza 
chowania władz i wpłynięcia w 
ten sposób na popieranie klubów 
opozycyjnych, a więc zagrożo- 
nych spadkiem do klasy A, czy 
też... niemożnością zdobycia mi- 
strzostwa. 

Tak czy owak — owo zesta- 


Wygrana i złączona z nią nie- 
mal że pewność definitywnego 
zdobycia puharu w roku przy- 
szłym, wraz z mianem .nailep- 
szych“ włoży nam w ręce broń 
do atakowania parnasów graczy 
zawodowych. „Zwycięstwo bo- 
wiem daje prawa dążenia wyżej, 
ponad ciżbę zwyciężonych, daje 
atut żądania konkurencji dotych- 
czas niedostępnej — słowem jest 
w wypadku omawianym synoni- 
mem doskonalenia się j postępu. 


mają w Gracu strzelonemi bramkami 


MARTYNA. DOMAŃSKI, BUŁANOW 
bronić będą Świątymi polskiej przed atakami amatorów 


BALCER. PAZUREK. REYMAN |, NAWROT. WYPIJEWSKI 
zademonstrować Austrii, że Polska jest groźnym przeciwnikiem dla najlepszych nawet zesvutów. 


austriackich. 


losiągnięte w dziedzinie sztuki 
gry w piłkę nożną — to zdoby- 
cze niezwykle cenne. 

Dziś, kiedy lody obojętności 
centrum Europy dla nieznanego 
nowicjusza zostały już przełama 
ne, kiedy ilość drużyn zagranicz- 
nych. pokonanych u nas, liczy 
się już na mnogie dziesiątki, kie- 
dy nasze zespoły raz po raz sła- 
wią dobre imię polskiej piłki noż 
nej wśród obcych. dziś Polska 
ma pełne prawo, aby stanąć na 
czele amatorów Europy Środko- 
wej. 

Nie jesteśmy  zarozumiali: 
extra-klasa zawodowa, gra od 
nas lepiei. Na ten temat szkoda 
wogóle dyskutować. 

Ale my również już umiemy 


POLSK KA-CZECHY w HAZENIE 


Pierwszy mecz międzypaństwowy piłkarek polskich 


Zapowiadany od dłuższego czasu |szych możliwościach 


mecz w hazenie pomiędzy zespołem 
czesikinn a naszemi drużymami, dojdzie 
do skutku w sobotę į w niedzielę bie- 
żącego tygodnia, 

W sobotę 6 b. m. o godz. 4-ef p. p. 
w parku im. J. Sobieskiego gra repre- 
zentacyjna drużyna Czechosłowacji z 
reprezentacją m. Łodzi. W niedzielę 
w Agricoli — reprezentacja Czecho- 
słowacji wystąpi przeciwko Warsza- 


wienie stuprocentowej rycerskiej, Wie. Jako przedmecz odbędzie się w 


wałki na boisku z wrzącym ko- 
tłem ambicyjek, animozyj 0S0- 


niedz. o godz. 2-ej p. p. mecz o mi- 
strzostwo ki. A Makabi I — Skra I. 
Skład drużymy ozechosłowackiej, po 


bistych i interesów kłubowych,|dany już w uprzednim numerze. obej- 


(ważonych na zebraniu Ligł= 
świadomości każdego uczciwefg 


Sportowca pozostawić musi jaK4$|moc), Dusiłova. Olmrova, Vesela 


pdrazę i niesmak. 

| Ale wróćmy do meczu. 

' Na jedenastu maszych chłop- 
ców w niedzielę patrzeć będzie 
cała Polska miłkarska, Każdy 
ich krok, każdy wysiłek, każde 
kopnięcie piłki będzie wspoma- 
gane przez najlepsze życzenia 
setek tysięcy Polaków. oddzie- 
fonych od miejsca rozgrywki 


;imuje nazwiska zawodniczek: Dvora- 


ova (bramkarka), Woeigrichtova (0- 
brona). Matvsova i Juristova (po- 
(a- 


tek): w rezerwie: Kovalikova, Brab- 
COVA. aj 

Fazenaę grana m Warszawie/od lat 
sześciu, a ad trzech lat w Łodzi, sta- 
nowt żę załęź gier sportowych, którą 
zdołaliśmy  przedewszystkiem pod 
względem jakościowym —_ możliwie 
dobrze rozwinąć. Choć niewspółmier- 
nie słaby jest rozwój tej pięknej zry 
pań na nrowincji, tem niemniej — po- 
pularność jej i wysoka klasw fia grun- 
cie stołecznym, świadczą owej dal- 


OSTATNIE AKORDY KOLARSTWA 
Zawodnicy wyscigu szosowego Warszawa—Bnześć (204 klm.) miiajątewarią 
jeszcze grupą most ks. Poniatowskiego. Za chwilę wyjadą na szc3ę, padnie 
strzał! startera i rozpocznie się walka szosowców w fr. b. Z walki tel iak 


priadomo, zwycięsko wyszedł Stefański, który samotnie przebył 


ZACZĄ 


> część drogi nie znajdując w stawce kolarzy godnego przeci 


rozwojowych i 
poza Warszawą. 

Musimy przyznać, iż grę tę przeję- 
liśmy całkowicie oł Czechów, 
ręczna, grana i obecnie jeszcze w o0- 
kręgu lwowskim, stanowi surogat ha- 
zeny i ma słabsze jednak przemyśle- 
nia regulaminowe. 

Spotkanie naszych hazenistek z re- 
prezentatkami Ojczyzny tej gry, sta- 
nowi dla sportu kobiecego wydarze- 
nie pierwszorzędne. Rozporządzamy 
doskonałym materjałem 


nym, technicznie | Stylistycznie zespo-| Z 
na poziomie | definitywnie ustalonego składu, gdyż 
— brak |naijwyżej tcchniaznie i taktycznie gra- 


ły A klasy polskiej są 


spotkań międzynarodowych; 


a p.|przeciwstawi skład 
niedzieli ub. przeciwko Grażynie, a 


jedynie rutyny meczowej i zgrania ze- 
społów. zwłaszcza warszawskiego. 
Siódemce czechosłowackiej Łódź 
identyczny, jak 
ŁKS-u. 


mianowicie drużynę Zmiany 


pewne zajdą jedynie w linji ataku. Po- 


zą Kwaśniewską z ŁKS-u uzupełnienia 
pójdą z HKS-u łódzkiego (Polłomska). 


Ostoję tej drużyny stanowią: Jaszcza- | 


kówna Il — w bramce. Jaszczakówna 
Il, Zylberżanka w pomocy, Kwaśniew 


fizycz- |Ska w ataku. 


Zespół stołeczny, niestety, nie ma 


E M EB oa 
| En OO EEE c cnc 
Bocheński u szczytu formy. Chluba stwa na 100 m. w rekordowym czasie 


polskiego pływactwa, 


kiej Kazimierz Bo- | 1:05, o którem już pisaliśmy, oficjalnie 
cheński dopiero teraz jest w pełni for- | 


pobił rekord polski na 200 m. st. dow, 


my. której nie osiągnął w ciągu sezonu | W Gand w pływalni 25-metrowej, osią- 


letniego. Przypisać to należy temu, że 
w Gand nie trenował zimą (jedyna kry 
ta pływalnia jest tam zimą zamknięta). 
a trening rozpoczął dopiero z wiosną, 
tak jak i pozostali pływacy polscy. 


Ostatnio Bocheński, oprócz zwycię- l 


gając świetny czas 2:29,8, lepszy o 
przeszło 2 sek. od rekordu polskiego i 
lepszy też od rekordu belziiskiego. P. 
Ź. P. otrzymał już od Związku Belgij- 
skiego oficjalny protokuł. 


KOTLARCZYK H, KO7LARCZYK I, MAKOWSKI 


Bezkorkurencyjna śrójka ipomoonikćw i Wisły. złówna ostoja mistrzowskiej 
drużyny Polski, wypróbowana sw licznych bojach międzynarodowych i ligo- 
wych. Ci trzej gracze stanowią tron refaczcniacyjaci drużyny polskiej na 
Mecz z Austrią. Od ich formy. zapału ambicji, poświęcenia, zależeć będzie, 
Gły Polska wywiezie z Grau nową sławc. czy też zazna goryczy Klęski, 


tem dotkliwszej, że poniestonej Sio.. z amaioraui owstiackimi, 


Ue] 
- 


j 


jący zespół P. I. W. F. od 4 przeszło 
miesięcy nie bierze udziału w życiu 
sportowem stolicy (absotwemtiki P. I. 
W. F.) a o klasie poszozezółnych za- 
wodniczek,, zgrupowanych w kiłku kiu 
bach krążą różne wieści. 

Stąd też W. O. Z. G. S. oparł kościec 
drużyny na zawodniozkach uczestniczą 
cych w rozgrywkach powakacyjnych. 
a miejsca rezerwowe obsadził on za- 
wodniozkami P. I. W. F. 

Skład Warszawy byłby następulący: 

Schabińska II z Grażyny w bramce, 
Gawska — rezerwowa. , 

Bąkowska (Grażyna) w obronie; 
rez. — Heybowiczówna (abs. P. I. W. 
F.) i Wierzbołowiska. W pomocy: Sad- 
kowska (abs. P. I. W. F.), Woynarow- 
ska (A. Z. S.), rez — ewent. Heybowi- 
czówina. 

W ataku: Chrupczałowska (A. Z. S.), 
| Kopciuchówna (abs. P, I. W. F.). Wenc 
|lówna (Skra), ewent. Aleksamdrowi- 
czówna (A. Z. S.) i Gorazdowska (abs 
P. 1. W. F.). 

Na sędziego meczu Łódź — Czecho- 
słowacja przewidziany p. Reiff. 

PZGS przywiązuje do meczu tego 
wielka wagę, ponieważ w r. przyszły 
reprezentacja Polski ma wziąć udział 
w mistrzostwach Światą hazeny, 


grać. Normalny mecz- Wisły 
Warty, Cracovii, Łegji czy Gara 
barni, to już nie zabawa w piłkę 
nożną į nie kopanina „aby wys 
grać“, lecz to football, prawdzia 
wy, pełen kunsztu, wiedzy i zro 
zumienia tej arcytrudnej gry Ze- 
społowej. t 


Owych to walorów żądamy. 
nadewszystko od naszej repre- 
zentacji. Jeśli potrafi je ona z sie 
bie wykrzesać. jesteśmy spokoj 
ni, że ambicia i niezłomna chęć 
zwycięstwa dokonają reszty. 


Tuż przed oddaniem  nu= 
meru niniejszego do druku infor- 
mowaliśmy się u mir. Lotha, ka+ 
pitana związkowego P. Z. P. N-u 
o definitywny skład druży-- 


Odpowiedź brzmiała krótko4 
zmian niema żadnych. Tak więc 
w decydującym boju w Gracu 
bramki polskiej bronić będzie 
Domański, asekurowany przez 
rezerwowego Fontowicza, w 
obronie wystąpią filary Legii ż 
Polonii — Martyna oraz Buła- 
now, pomoc reprezentowana Dea 
dzie przez wiślaków — Kotłar« 
czyka II, Kotlarczyka I i Maa 
kowskiego, wreszcie w napadzie 
grać będzie na prawo para war< 
szawskiej Legii — Wypijewski; 
Nawrot, podczas gdy lewą stro- 
nę obsadzą gracze krakowscy 
Reyman I. Pazurek j Balcer. U- 
niwersalnym rezerwowym poza! 
Fontowiczem będzie Zwierz II 
z Warszawianki, czujący się 
równię pewnie w napadzie, jak 
w pomocy czy w obronie. Nie- 
stety, na dalsze rezerwy nie ze- 
zwalają skromne fundusze, któ+ 
re P. Z. P. N. wyasygnował na 
ekspedycję, a w których ramach 
zmieścić się muszą koszta 13-tu 
graczy, kapitana związkowego 
mira Lotha, oraz reprezentanta 
PZPN mir. Krajewskiego. 


Powracając do składu naszej 
reprezentacji. zaznaczyć należy, 
że opinia zaniepokojona została 
grą Domańskiego w meczu z Gar 
barnią oraz Makowskiego na me 
czu z I. F. C. Jeśli gra piłka” 
rzy tych nie stała rzeczywiście 
na poziomie ich przeciętnych u- 
miejętności, przy niewątpliwej 
klasie obu poczytywać to moża 
na nawet za dobry omen. Przy 
dobrej bowiem formie graczowi 
rzadko kiedy nie udają się dwa 
mecze z rzędu. Ostatni był słab 
szy — zato w Gracu napewno 
będzie świetnie! 


Jerzy Grabowski. 


WIELKA PORAŻKA WARSZAWIANKI 


„debjutania* ligowego u czoła tabeli i otworzył przed nim wspaniałe hory- 


| Moment z meczu Garbarnia — Warszawianka 5:0, który umocnił stanowisko 


zonńiy, aż do tytułu mistrza włącenie, 


a Warszawiankę zepchnął znowu na 


niziny drużyu, zagrożonych spadkiem. Świetny napastaik Garbarni Smoczek 
atakuje Wróblewskiego i Zwierza, 


. dania trenuje pod 


P z Grudziądza zwyciężyli: kra panów: 
pr 1 t 


Za 


PRZEGLĄD SPORTOWY 


Sobota, 5 pażdziernika 1929 roku. 
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Nadchodząca niedziela na boiskach 


Jeden mecz ligowy. Mistrzostwa w hokeju ziemnym. Trzy mecze międzymiastowe. Górny Śląsk polski walczy z niemieckim 


Warszawa. Na boiskach warszaw- 
skich toczy się w dalszym ciagu zacię- 
ta wałka o utrzymanie się w klasie A. 


| Liczą się z tem poważnie sportowe ko- 
ła Łodzi. i 
|  Drugiem, b. ważnem .wvdarzeniem pił 


wj finały o wejście do klasy B 


Drugą dziedzina sportu czynna w nad 


Najbliższa niedziela przyniesie pozą je- karstwa łódzkiego w nadchodzącą mie- | chodzacą niedzielę. bedzie kolarstwo. 


dysiem spotkaniem ligowem Polonia — 
Ruch (boisko Połonii godz. 16), dwa dat 
sze mecze z tego cyklu. W sobote o 
godz. 15 na boisku Skry Pocisk spotka 
się z Gwiazdą. W niedzielę odbędzie 
siç mecz Varsovia — Skra. Należy się 
spodziewać bardzo zaciętei wałki. gdyż 
Varsovia po przegranej z Gwiazdą musi 


"za wszelką cenę wygrać ten mecz. abit 


się utrzymać w klasie A. Tego samego 
dnia na boisku Skry (zodz. 15) roze- 
grany zostamie mecz o weiście do klasy 
A Ogniwo — Znicz (Pruszków). 
Znaczne zainteresowanie  wywołal 
Tówinież zapowiedziany 
Warszawy reprezentacji Czechosłowacji 
w hazenie. która rozegra w nicdziełę mie 
dzynarodowy mecz z teamem Warsza- 
wy. 
Pozatem odbędzie sie w stolicy w mie- 
dzielę doroczny „Dzień Młodzieży Ro- 
bobniczej*, Bogaty program tego „dma“ 
przewiduje między imnemi szereg imprez 
sprtowych jak zawody piłkarskie. lek- 
koatletyczne. kolarskie i inne. Naiwiek 
szą sensacją „Dnia“ iest tradvcviny 
bieg uliczny na dystansie 3.000 mtr. z 
udziałem przeszło 150 løkkaatletów z ro 
botniczych klubów sportowych. Trasa 
prowadzić bedzie z boiska Skry. Oko- 
powa, Leszno, Żelazna. przez Wolność. 


)kopową z powrotem na boisko Skry. | 


Równocześnie odbedzie sie na boisku 


bieg wobiecy na 800 mtr. I bieg gan 


Pol. Harcerstwa» 

Kraków. Nadmiar zawodów higo- 
wych przy równoczesnym zakazie t. 
nw. konkurencji wniamożhkwił wprost cał 


kowicie nawiązanie wzgledmie utrzyma- | 


nie choćby, rzadkioco tylko kontaktu z 
drużynami zagramcznemt. Fakt ten 
dotknął przedewszystkien Cracovię, 
która zawsze przodowała w utrzymy- 
waniu stosunków z zagranicą. Że kon- 
takt ten dobrze na nia oddziaływał, że 
by! on jednym ze środków, które po- 
zwołiły wysunąć się tej drużynie na 
najwyższy poziom miłkarstwa polskie- 
go. Jest to jasne. 

Wykorzystując nadarzająca się SDO- 
sobność, że najbliższa niedziela wolna 
iest od normałnej młócki Hgowej., gościć 
będzie u siebie Cracovia popularna mi- 
strzowską drużynę Czechosłowacji ub. 


roku Sportovni Klub Żldenice z Brna. 


Drużyna ta, należąca bezsprzecznie do 
czołowych amatorskich zesbołów Cze- 
chosłowacji. posiada w swem gronie 
zmanych internacionałów. którzy me- 
jednokrotnie reprezentowali barwy swe 
go kraju nawet na Olimpiadzie. Do 
tych należą napastnicy Novak I i IL. 
Lastovicka, Jahnhuber i Rohlicek. po- 
mocnik Kacerovsky, obrońca Homolka i 
bramkarz Machat. Do zawodów tych 
staje Cracovia w pelnym składzie, 


kanie. 
Po świetnem gwyciestwie w Radomiu 


z RKS, następnie niespodziewamej w każ | 
dym razie w tej wysokości klesce z do| 
skonałym Naprzodem z Lipin. staje maj | 


bliższej niedzieli mistrz krakowski do 


zawodów w Radomskiem Kołem oł 


towem. Aczkotwiek pierwsze zawody w 
Radomiu zakończyły się wygraną wy- 


soką Podgórza, to dednak sądząc z wy-| 


niku spotkama Naprzód — RKS w Li- 
pinach 3:2, awyciestwo Podgórza na 
swem własnem boisku nie orzvýdzie mu 
lekko. Ewentualna przegrana Podgórza 
pozbawi go ostatecznie jakichkołwiek 
szans na dalszy udział w walce o miej- 
soe w lidze. 

Łódź. Korzystając z meczu między- 
państwowego Austria — Polska w Gra- 
cu doprowadzono do skutku mecz mię- 
dzymiastowy Krakowa z Łodzią, 

Skład reprezentacji grodu podwaweł- 
skiego z powodu oddania wybitniej- 
szych swych graczy do icdonastki Pol- 
ski na mecz z Austrią i meczu miedzy- 
narodowego Cracovii z Zidemicami 0- 
pierać się bedzie na szkielecie Garbarm. 

W chwili, gdy piszemy te słowa. skła 
reprezentacji łódzkici iest nieznany icsz 
czę į będzie ustalony dopiero w czwar- 
tek. Rzeczą oczywista jest. że szkielet 
reprezentacji stworzy Ł£. K. S. W bram 
ce zajmie miejsce Mila, Obronę two- 
czyć będzie para Cyll, Gałecki. W po- 
niccy wkdziannoby chętnie Kahana, 
IWiełiszka + Jasińskiego. Atak, zdaję 


się. będzie wyglądać następująco: Sto- | 


łenwerk, Kubik. Tadeusiewicz, Król. 
Śledź. Jest b. prawdopodobne. że mioj- 
sce Cylla zajmie Karasiak. a na pozycji 
prawego skrzydłowego zobaczymy Mi-| 
chaiskiezo. 


Spodziewana jest wygrana Krakowa. 


przyjazd do| 


dzielę jest spotkanie o promocję do 
arystokracji footballowei. pomiędzy E. 
i G. a Polonia bydgoską. Według 
zgodnej opinii, łodzianie przechyłą sza- 
lẹ zwycięstwa na swoia korzyść, jakkoi 
„wiek niespodzanki nie sa wykluczone, 
' białoczarni bowiem lekceważa sobie słab 
| szych przeciwników Pozatem w dzie- 
| dzinie łódzkiej piłki okrągłej odbeda się 
w sobotę spotkania towarzyskie. a w 
miedziclę przed południem“ płfinały, 


i 


Na torze w Helenowie. odbedzie się mi- 
strzostwo poszczególnych klubów łódz- 
kich i wyścig o tytuł mistrza Łodzi. Wy 
| ścigi te organiznie S. S. Union. Jest bar 
| dzo prawdopodobne. że tednocześnie od- 


będzie się wyście o „Naramiennik Rze-, 


czypospolitej'. indywidualny na prze- 
strzeni 50 klm? Niedzielne torowe wy- 
Ścigi w Łodzi są ostatmiemi w tvin To- 
ku. Na szosach odbędzie sie cały sze* 
l reg wyścigów pomniejszych klubów, 


Wraz z kołarzami zamykają w nad- 
| chodzącą niedzielę swój sezon również 
i motocykliści zbiorowa wycieczką do 
iPiotrkowa przy udziale 80 ozłonków. 

Zapowiedziany w ubiegłą sobotę i nie 
dzielę turniei tennisowyv o tytul mistrza 
klubowego (wewnętrzny) odłożony z 
powodu meczu o mistrzostwo Polski 
AZS — ŁKLT odbędzie się w nadcho- 
dzacą niedzielę. 

Poznań. 
zonu lekkoatletycznego bedzie miedzy- 
klubowy mecz. Polonia (Warszawa) 
Warta na boisku gospodarzy o godz. 
14-45. Jak wieści dochodzą. Polonia 


Godnem zakończeniem se- | 


leiności więc alHabetycznei spotkamy 
następujące nazwiska: Ceiztk, Frysz- 
czyn. Górski, Idrio. Marciniak, M=szew 
ski. Meyro, Mędrzycki. Nowakowski. Or 
łowski. Rusecki. Rossa. Sikorski, Wró- 
bel. Warta przeciwstawi gościom swo- 
ią elitę lekkoatletyczną: Banaszkiewi- 
cza. Biniakowskiego. Heliasza. Nogaja. 
Rochowicza. Szwarca. Urbanłaka. mło- 
dych lecz obiecujących: Gatkowskiego. 
lwańskiego, Kedzie. Pawlaka. Stawiń- 
skiego. Woltkowiaka oraz Janickiego i 
Gawrycha. którzy w Susie potrafia rze 
telme zapracować pa punkty. Jakkol- 


inos" w połnym składzie. W ko- 
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TEN 
Í 
| 


| Koniec sczonu tennisowego nadcho- 
jdai. Jeszcze kilka turniejów. a białe 
sylwetki tennisistów znikną z placów 
| na długi przeciąg czasu, aż ożywcze pro 
| mienie słoneczne nie zbudzą ich zno- 


wszystkie wyniki tennisistów pałkskich, 
osiągnięte na turniejach zewwętrzmych, 
meczach międzymiastowych i między- 
państwowych, przyznać należy, że kła 
sa połska powoli się poprawia. Nie 
przeszkadza to stwierdzeniu faktu o 0- 
gólnie b. niskim pozi 
i skonstatowania, że najtragiczniejszą 
| sonona tennisii połskiego jest zupełny 
brak dobrych juniorów. stanowiących 
į przecież pnzyszłość tennisową każde- 
go państwa. 

We Francji, dzierżącej bezsprzecz- 
me supresnację w tennisie nad całym 
| Światem, już dziś odzywają się głosy 


omie tego sportu , 


| dzynarodowym. Jakże mądrze postę- 
(puią Niemcy, otaczając najpieczołowit- de: 


(szą opicką swych juniorów, Sprowa=~ 


| dzając dla nich speciałnych trenerów, 


| stwarzając dla mich  ideaine wprost 


` em; Ca bwu z drzemki zimowej. Podsumowując | warunki do gry, do rozwoju ich zdol- 
zapowiada oczywiście interesuiące spot 


| ności. 


|. Jak wspaniale zorganizowane były 


niemieckie mistrzostwa junjorów w 
, Welmarze. Na tydzień przed rozpo- 
częciem juniorzy obu piei (ta itorwacja 
pożądana byłaby i na mistrzostwach 
Polski) przybyli do Weimaru, gdzie 
| oddani zostali pod opiekę, specjalnie w 
[tym celu zaangażowanych, trenerów. 
Dopiero po tym okresie przygotowaw= 
| czyīn zawodnicy + zostali dopuszczeni 
do mistrzostw. Poziom ich był znacz- 
j me wyższy, aniżeli u tegorocznych mi- 
strzostw polskich seniorów (!). Naj- 
lepszym dowodem tego jest fakt, iż 


lna alarm, iż młodzi gracze angielscy į Kinzel i Bavorovsky, zwycięzcy Ma- 


| (Austin), 
i (Lott, Hennessey, Coen. Van Ryn, Al- 
i lisson). stoją na znacznie wyższym po 
| ziomie, niż gracze francuscy w ich wie 
|ku. Przezornł Francuzi patrzą w przy- 
|szłość, widząc zbiśżamie się tej chwili 
| (jakże dalekiej przecież jeszcze), gdy 
| Cochet, Lacoste, Borotra, trzej musz- 
| kleterowie telmisu francuskiego, twór. 


d | Ścią i ambicją młodszych wiekiem prze 


ciwników. 

Przykład niezwyciężonego ongiś Til- 
dona, sześć lat dzierzącego mistrzo- 
stwo Świata, stojącego obecnie ze Swe- 
mi 32 latami u schyłku swej dawnej 
formy, który z trudem obecnie odpierą 
ataki mlodych graczy Ameryki się- 
gaiących po zaszczytny tytuł mistrzo- 
wski, to groźne memertto. 

Zapobiegliwość Francuzów godna 
jest naśladowania. Zwrócenie uwagi na 
młodych graczy, wychowanie z nich 
rezerwy i przyszłej reprezentacji, to 
'zadamia każdego państwa, pragiiącego 
lodgrywać Jakąś rolę w tennisie mię- 


e 
SUKCES BOKSERÓW GEDANII 


Rewia boisk prowincjonalnych 


Gdańsk. Istniejąca od miedawna sek- 
cia bokserska Gedanii stoczyła 'w tych 


ger Box-Chub, osiągając Zaszczywiy 
wynik 7:7. 

Wielka sala Strzekiicy szozekiie za- 
pełniła się publioznością. Wyniki walk: 
waga musza: Jaskółkowski (G) bile 
Jankowskiego wysoko na punkty. Naj- 
ładniejsza walka dnia. W. komucia: 
Skorwider (G) po ciężkiej walce bije 
Lippkego na punkty. W. piórkowa: lep- 
szy technicznie Bianga (G) nio może 
wywałczyć zwycięstwa nad Hirschem 
z powodu skaleczenia. Walka nieroz- 
strzygnięta. W. lekka: Kasprowicz (G) 
poddaje się Radtkemu w drugiej mun- 
dzie z powodu skałeczenia. W. pólśrod 
nia: Szramke (G) przegrywa nieznacz- 
nie na punkty z Neumannem. W. śred- 
nia: Antowski (G) posyła kilkakrotnie 
na deski Hadiioha i wygrywa wysako. 
W. ciężka: Wystrach (G) przegrywa 
ua punkty z Bindziusem, armo że był 
conajmniej mu równy. 

Pierwszy występ Polaków wywarł 
na widzach bardzo dobre wrażenie. Ge 
akiem onanego W 
Warszawie zawodowca p. Arlta i jest 
już oztonkiem P. Z. Bokserskiego. 


Mecz bokserski Olimpla— Grudziadz (rez. (iawska), Hevbowiczówna (rez. reprezentacij 
Varsovia — Warszawa odbędzie się 15 Szyunańska). Sadkowska, Woynarow- | nicy Sokoła 


baździenuika b. r. w Grudziądzu. 


IW turnieju tennisowvni © BRE 
e 


è Y KU 
4 y i, 


i sk 


| kowski (Ol). sra podwólua panów — 
Michalak. Hajec (Ol.): gra podwójna 


Bieg kolarski Grudziadz — Toruń — 
| Grudziądz (140 kin.) wygrał Pałubicie 
(4 g 54 m. 2) Ramszewski, 3) Jatnrowu 


Petkiewicz według decyzji zarządu 


udział w Prix Roosevelt (3 mile ang.== 
4827 mtr.) w dniu 13 października, Jed- 
noczęśnie PZLA postanowił aio wysy- 
łać Kostrzewskiego, wobec zbyt wiel- 
kich kosztów (koszty sprowadzenia 
Potkiewicza pokrywają organizatorzy). 
Ran stoczy 5-g0 października na od- 
ięzdnem do Ameryki mecz z Lefortem. 
Spotkanis Szamota — Koszutski vd- 
lbędzie się w niedzielę. o ile dopisze 
Szamota. WTC oczekuje ladą chwila 
telegraficznej odpowiedzi od Szamoty, 
przebywającogo obecnie we Francji. 
Skład Warszawy na mecz hazeny z 
reprezentacją Ozęcliosłowacji w uie- 
jdzilę został ostatecziułe ustalony w 
sposób iastępuiący: Schabińska M 


Iska,  Kopciuchówua,  Szmidtówna. 
i Wencłówya (roz. Alełcsaudrowiozów- 
iua i Ghrupozałowska). 


4 


cy jego hegemonńi, zmuszeni będą u-| 
ziąć się przed energią, wytrzymało- | 


dniach pierwszą swa walkę z Danzi- | pań — Kułezykówna. Kubnorówna (04.):| 


a zwłaszcza amerykańscy | xa Stolarowa odpadli już po pierw- 


i szych dwu rundach. 
Ta mądra polityka sportowa Niem- 


na niedzielny 


Skład reprezentacji Austrii na 
mecz z Polską w Gracu w nic- 
dzielę został ustalony w sposób 
następujący: Vybihal;  Gefing, 
Bossak; Chvatal, Kostron. Ku- 
|besch: Gabor, Molacsek. Ptat- 
| schek. Sponner, Schwarzer. Re- 
zerwa: Muenzer, Vichel, Stany. 
Braudner. Almer. 


Spotkania ub. niedzieli w Krakowie 
przyniosły widzom rozwiązanie wielu 
rya względnie stworzyły nowe. 

tak: 

Gra ataku Legii wykazała znowu, że 
przeniesiona z Krakowa i zakorzeniona 
w Legji tradycja grv koromkowej į my- 
$lowej, nie utraciła nic. mimo znmiejsze- 
nia się liczby aktorów do dwu. 

Zaciekawienie występem Nawrotą te- 
| żhto w pytaniu, jakim bedzie jego sto- 
| sunek do swych niedawnych towarzy- 
| szów boiskowych. Grą swą pierwszorzę 
! dną i faktycznie dżentelmeńska potwier. 
/dził on opinię prawdziwego Sportowca, 


NOWINY I NO 


i Skład Polonii na niedzielny mecz z 


PZLA wyjeżdża do Paryża, by wziać Ruchem będzie przypuszczalnie nastę- | zatwierdza 


muijący: Kisieliński (Kełlor); Miączyń- 
iski, Nowikow; Seichter. Stogowski, 
| Hyla; Zimowski, Gumowski. Suchocki, 
 Ałaszewski, Krygier. Sędziule p. Na- 
wrocki z Poznania. 

| Konkurs piękności samochodów or- 
gamiziie A. P. w sobotę 5-go paździer- 
nika na torze hippicznym w Łaziesł 
|kach. Preimiowanie pięciu najpiękm 
szych samochodów odbędzie się 
| podstawie głosowania publiczności. 
Mecz lekkoatletyczny Łódź — 
„aeg ce odbędzie się w Łodzi, dnia 
października. Program meczu tego p 
widuje biegi na 100, 400. 1500 netr.. sz 
fefe. 160, 200, koki w 
| i wdał, rzasty 


Łodzi — Ł. K 
Nowy rekort 
tem ustanowił 


ców powinna stać się dla nas pnzykła- 


m. 

Jak zaś przedstawia się klasa kinjo- 
rów na Zachodzie, może nailepiej wy- 
kacać fakt, iż pogromcy mistrza Polski 
reprezentują. przeciętny tylko poziom 
junjorów europejskich. Nie sięgając da- 
|leko obaj pokonani zostali gładko w 
dwusętowych meczach przez mistrza 
jumjorów zopotskich H. Pietznera na 
turnieju w Weimarze. ten zaś z kolei 
rzeczy, poniósł kięskę od Zunda (Niem 
cy) w półlinale. 

Jakaż wobec tego przyszłość może 
czekać tetmis polski? Odpowiedź jest 
jedna: stworzyć kadry młodych gra- 
ozy. ożywionych zapałem, pragnieniem 
zwycięstw, dać im irenerów, stworzyć 
pomyślne warunki gry dla szerszych 
warstw. a talenty tenmtsowe zjawia 
się wkrótce na horyzoncie sportowym. 
Na rezultaty długo czekać nie trzeba 
będzie! Zrezygnujmy więc narazie ze 
zwygięstw nxędzynarodowych. które 
I są chwilowo dla nas nie do osiągnięcia 


SKŁAD AUSTRIJI 


mecz z Polską 


Bramkarz. obrona i pomoc (za 
wyjątkiem Kostrona) są iden- 
tyczne ze składem wystawio- 
nym przeciwko Węgrom, kiedy 
Austriacy zwyciężyli 3:1. Atak 
| jest nową kombinacją austrjac- 
kiego kapitana związkowego i 
opiera się przeważnie na Tot- 
nych, młodych graczach, 


PO ZAWODACH LEGJA-CRACOVIA I WARSZAWIANKA-GARBARNIA 


walczącego attibitnie. łecz niemniej fair, 

Z widalanych na boiskach krakow- 
skich ostatuleł niedzieli reDrezentan- 
tów Polski przeciw Austrhi, najlepiej 
| przedstawił się szybki Wvoliewski na 
| skrzydle. Gracz tem znałduie się clywi- 
ilowo w lepszej formie. niż nawet 
spotkamiem Polski z Wezram. P 
ły godme są jego blegi t Centr 
grę Martyny i Nawrota u 
za dobrą, to występ 
conałnniej mMeszczęśliw 
złą formę ub. niedzieli 
jedynie możnaby ch 


owo 
wić 


AŻ 


zz 


A 8 


! osiągając 34.74 metrów. Rekord będzie 
bowiem wszystkim 
o się zadość. Zazna- 


formalność í 
e iechowski (Pomorze) 


kie „Stadionu“ dia po- 
czątkących zawodników dały wynikt: 
|25 kint Wróblewski Józef 47:40 s.. 
) 

Startowało 126, u- 
7. 50 kkn.: 1) Wiśniewski 
:35:47.4 sek.. 2) Tępiński, 3) 
| Przedlacki. 5) Wiazak. Starto- 
kończyło 41. ; 

'a Kratochwila 15-lotnia: sio- 
zo znakomitego pływaka, za 
ę na pierwszorzędną silę w 
"Ostatnio Kratochwila osiąz- 
m dow. bardzo dobry czas 


iana pływaczka trenuje w (i 
m brata i systeinatycz:u 
e wyniki. 

bicg uaprzełaj o misirzde 


NIS POLSKI BEZ JUNJIORÓW 


Jedna z przyczyn niskiej klasy naszego białego sportu 


| waturalnie mowa tu nie o przeciwni- 
kach w postaci państw bałtyckich, sto- 
jących na naszym mwmiejwięcej pozio- 
mie, lecz państw zachodnich), a wszyst 
kie siły i starania wytężmy by stwo- 


sia reprezentował 
naryD nie 
stanie wykorzenione — na długie lata 
możemy się pożegnać z nadzieja od- 
grywania jakiejś roli w temmisie mię- 
dzynarodowym. Chęmej młodzieży jost 
masa, lecz na przeszkodzie stoi brak 
kortów, drakońskie wpisowe w Khu- 
bach. wnlemożliwiające szerszym war- 
stwom młodzieży dostanię się do nich 
IW saniych klubach młodzieży dzieje 
się mie lepiej. opiece trenerów mic- 
ma nawet mowy. Juniorzy zmuszeni są 
grać wyłącznie z przeciwnikami swe: 
go poziomu, nie więc dziwnego. że nie 
robią tak szybkich postępów Można 
byłoby poradzić kierownietwom pol- 
skich klubów tennisowych. by szli za 
przykładem klubów  zagranioznych, 
gdzie czołowi gracze zobowiązani są 
do treningu kilka razy tygodniowo ze 
swymi młodymi kolegami klubowymi. 
i Jakie wyniki daje ton system, widzi- 
my aż nadto wyrażnie. Kiedy w Pol- 
sco zacznie Się nowa era w stosunku 
do jumłorów, niewiadomo. 

Tymczasem nic o tem nie słychać. 
Jedno jest pewne — oto dopóki refor- 
ma w tej dziedzinie nie zostanie prze- 
prowadzona. niema się czego spodzie- 
wać po tennisie polskim. Talentów jest 
dużo, lecz brak warunków do ich roz- 
woju. Mistrzostwa Polski juniorów (roz 
£rywane jednocześnie z rnistrzostw 
mi senjorów w Poznaniu) zgromąd 
na starcie zaledwie dwunastu sgh 
ów) ani 
| 


l ostatniem zebraniu Zarządu 

| PZPN ustalono uastępująco termily za 

jwodów «niędzynarodowych ma ro 
1930ty: 

| Dn. 18 maja z Austrią w Krakowie, 


| stwo Polski odbędzie się zgodnie z ika- 
lendarzykiem ZPTK w dn. 13 pażdzier- 
| mka q. b. W tym samym dniu organi- 
| zator tego biegu — sekcja kolarska 
legii — święcić będzie wielką uroozy- 
|stość poświęcenia kamienia węgielie- 
go pod budowę wlasnego toru. Tor 
i Legii będzie drugim w Warszawie, a 
| piątyen w Potsce torem betonowym. 
Pomorski O. Z. B. dokooptował jako 
|ozłonka zarządu p. Henryka Sadłow- 
skiego, b. skarbnika RIZ ID: 
| Częstochowa. Turyści — Skra 5:1. 
B-klasowi Turyści byli zdecydowanie 
lepsi od A klas. Skry. Gra ładna i szyb 
ka. U zwycięzców wyróżnił się Woź- 
niak. Sędziował p. Majer. Warta — 
į Ascola 3:0. Warta w składzie rezerwo- 
wy (ira wyrównana. Warta zwy- 
| ciężyła dzieki Kornbrotowi w ataku. 
i zy birdowie stadionu zostały 
z magistrat, Zniwełowano 
piłkarskie i rozpoczęta roboty 
i bieżni. 


w: z yna śląska ba 
Z0- | pewno me 


E MIĘDZYPAŃSTWOWE w r. 1930 


Kronika P. Z. P.N.-u i Ligi 


è Mg O. 


wiek zwycięstwo Polonistów nie ulega 
najmnmniejszei watpliwości. to jednakże 
przypuszczać należy, że przegrana War 
ty nie będzie tak wysoka. by była kom 
promitujaca. 

O tei samej godzinie na boisku H. Ce 
gielskiogo mistrz Poznania Legja sta- 
nie naprzeciw Marynrontu w międzyo- 
kręgowej rozgrywce o wejście do Lizi. 
Po ostatniej. niezasłużonei przegranej 
z Ł. T. S, G. Legia wytęży wszelkie si- 
ty. by ze spotkania niedzielnego wyjść 
zwycięsko. gdyż szanse ieł nle są ieSZ= 
cze stracone. Drużyna wystapi w skła- 
dzie. fak ub. niedzieli z tą jedwnie róż- 
tica, że mielsce Jezietskiego, który po 
ostatnim nieszczęśliwym wypadku na 
meczy z Ł. T, S. G. stracony jest w tvm 
roku dla piłki nożnel. zajmie Kwintkie- 
wicz Il. w ataku zaś na lewym łączni- 
ku zagra po dłuższeł przerwie doskona- 
ły Chmielewski. przez co napad zyska 
| tylko na sile i przebolowości. 

W hokeju na trawie Poznań bedzie 
| świadkiem trzecich mistrzostw Polski. 
Na starcie staną cztery drużymy poznań 
skie: mistrz Polski z roku ubiegłego Le- 
chia wraz z drużyną Ib, jego rytwal Kiub 
Łyżwiarski i K. H. Czarni. z zamielsoo 
wych zaś tylko ieden zespół G. K. $. 
Venetia z Ostrowa Witko. 
| Losowanie spotkań dało następujące 
wyniki: w piątek gra Lechia I-b=Czar- 
mi w sobotę zwycięzca tego meczu z 
Venetią oraz Lechia z Kubom Łyżwiar 
l skim (z tego spotkania wyłoni się już 
mistrz ma rok bieżący): w miedzielę 
walki o trzecie miejsce i finałv. 

Największe szanse na zdobycie mi- 
| strzostwa ma zeszłoroczny mistrz Le- 
chja, który najsumionmej przygotowy= 
wał się do rozgrywek mistrzowskizh 

i ma za sobą solidny i dłuższy wemnę. 

G. Śląsk. Z powodu odbywającego 
się w nadchodzącą niedzielę meczu 
Śląsk Polski — Śląsk Niemiecki. zo- 
| przez GZOPN wydany na dzień 


6go b. m. zakaz gry dla wszystkiełt 
klubów śląskich. " Ewentuałnie moga 
się towarzyskie mecze odbywać przed 
południem, 
= Mecz Ślask Polski — Śdask NiefTrec- 
ki odbędzie się w Katowicach na bol- 
sku K. S. Pogoń, jako rewanżowę spot 
kanie, a 

Kpt. związkowy zestawił następują 
cą drużynę Mrozek (Mask) — Soeni- 
| tza (IFC), Lober (BBSV) — Treciak 
| (BBSV). Dębski (Śląsk), Pazurek (Po- 
| goń) — Honigsman (BBSV), Duda, Re- 
busione. Glajcar, wszyscy z Amator- 
skiego, Lamozik 06 Katowice Drużyna 
powyższa przedstawie tak málo- 
wartościowy zespół, że należy się spo- 
dziewać katastrofalnej wprost poraż- 
ki naszej reprezentacji, tem więcej 
przykrej, że na własnym gruncie. 


Tp 


iszozanom, | 
skład do tej pory jest jeszcze niezna= 
uy: aai P 
NOW ice — Kr. Huta graja w na- 
stępującym składzie: Wnestłiolz, Ka- 
prot, igła, Pielorz, Lesz, Kowalski, Sor- 
gała Wroszcz. Widera, Świerczyna. 
Powyższy zespół jest bezwzględnie 
lepszy od reprezentacji przeciwko 
Niemcom. ale i tu niezrozumiała jest 
decyzja kpt. związkowego, Naprzy- 
kład Winestholz dobry rok iuż nie bro- 
nił bramki. a grał w ostatnim czasie 
wogóle mało, a jeśli, to w rezerwo- 
wym składzie swego klubu, jako o0- 
brońca (!). Także iPelorz i Wroszcz nie 
posiadają żadnych danych. kwalifikują 
cych ich do reprezentacyjnej drużyny. 
Drużyna bokserska tutejszego Po- 
licyjnego K, S. wyjechała 2 b. m. na 
dwa mecze zagraniczne. Policyjni bok- 
serzy. zasileni Wieczorkieim ji Wocka. 
stoczą dnia 4-go b. m. walki we wszyst 
kich wagach w Królewcu z drużyną 
Prussia — Samland, a 5-xo w Gdań- 
sku z Schupo. 
wiadomość obiegła śląskie 
nrotocyklowe: _ dotychczaso- 
ltz Śląska, kpt. związkowy p. 
klerzył się na treniigu do 
ących się mistrzostw śląskich ze 
kolegą klubowym p. Bogusław 
i obydwóch tych czołowych za- 
dników śląskich musiano nieprzy= 
omnych odwieźć do szpitala g Powo- 
du licznych i dość poważnych Okale= 
czeń, Na szczęście okałeczenia nie Za- 
grażają ich życiu i należy mieć na- 
dzieję, że wkrótce znowu na torze bę- 
dą kontynuować swoją pracę. 


15 czerwca z Włochami w Warszawie, 
17 sierpnia z Węgraini w Budapeszcie. 


k | 28 września ze Szweają w Sawech i 28 


października z Czechami w Pradze. 
Zawody z Włochami w dn, 15 czerw 
ca 1930 r. mają być uczczeniein 104v- 
cia istnienia PZPN-u. 

F. I. F. A. zwrócił się do PZPN-U z 
prośbą o podanie nazwisk Sześciu S€- 
dziów piłkarskich, którzy mogiiby Pro- 
wadzić zawody międzynarodowe. 

Dr. Lustgarten zostal dejinity wie 
wyznaczony na sędziego zawodów 
Czechosłowacja — Węxry w du. 13 
października r. b. 

Dwie sprawy o kaperowanie graczy 
rozpatruje obeonie PZPN; jedna to ka- 
perowanie gracza Paląka przez Pogoń 
Lwów), druga kaperowanie gracza 
Rechowicza przez Wisłę (Kraków). 
Komisja PZPN w osobach pp. Kta- 
lewskiego | Popiela bawiła w Krako- 
wie dn. 28 i 29 ub m w Sprawie posta- 
wienia graczowi K.8 okowi z Cracovii 
zarzutu przekroczenia Zasad amator- 
stwa. 

Mecze warszawskie w dn. 5 | 6 b. m. 
prowadzić będą następujący sędziowie: 
Pocisk — Gwiazda p. Krukowski: Ogni- 
wo — Znicz p. Panz; Robur — Czami 
p. Kuciborski: C. W. S. —- Lawina p. 
| Kuczyński: AZS M Jutrznią [I p. 
, Wassercajg: sędziami littowemi na me- 
czu Polonia — Ruch bedą pp. Frendzel 
i Piotrowski 


a: 
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Dziedzina słownictwa sporto- 
«wego należy u nas do iednych z 
majbardziej zaniedbanych i cią- 
gle uważana jest za rzecz błahą, 
o minimalnem prawie znaczeniu. 
Język techniczno - sportowy, na 
który sport nasz już sobie zasłu- 
Żył, jest zaledwie w stadijum pow 
stawania, a charakter ma raczej 
miejako familijny, niż fachowy; 
brak mu ścisłości i spoistości we 
wnętrznej. 

W niniejszym artykule chcia- 
łem poruszyć jędną tylko gałąź 
słownictwa sportowego. t. j. naz 
wy klubów sportowych. 

Jeśli terminologja sportowa 


Á 


.! 


BOCHEŃSKI (AZS Warszawa) 
twietnemi wynikami na 100 i 200 mtr. 
przysporzył pływactwu polskiemu no- 

ych wawrzvnów. 
u 0 O A 
Ww)ruiga Czasu,uoeskrystalizowa 
nia się jo Sprawa nazw klubów 
sporiowych przedstawia znacz- 
nie mmicisze trudności. Wyma- 
ga jedynie pewnej dozy inwencji, 
popartej logiką. Mimo to u nas 

i ta sprawa niedomaga. 
Swego czasu „Przegląd Spor- 
towy“ w zrozumieniu tych bra- 
ków ogłosił konkurs na nazwy 


dla klubów sportowych. 1l cel 
swój osiągnął. Rzucił opinii 
sportowej garść odpowiednich 


nazw do dyspozycji. 

Czego wymaga się od nazwy 
l klubu sportowego? 
Bee | www 


HISZPAN FLIX 


bije Bernazconiego 


Mistrzostwo Europy wagi koguciej, 
wielokrotnie odkładane z powodu nie- 
pogody, zostało wreszcie rozegrane na 
stadionie w Barcolonie. Zwyciężył aje- 
spodziowanie 
pnulkty dotyohazasowego mistrza Wło- 
cha Bonnasconiego. 

Jonay Hill jeden z najlepszych bok- 
sorów Świata wagi muszel, wielokrot- 
ny pogromca Pladnera, zmarł! niespo- 
dziewanie podczas treningu do meczu 
o mistrzostwo świata z Frankie Gen- 
aro, który w międzyczasie przyjechał 
już do Europy. Niespodziewana Śmierć 
Milla, tłemaczy się lelakim bronchitem, 
który przechodził on ostatnio i na któ. 
ry nie zwracał uwagi. Widocznie W 
mucach z powodu intensywnej pracy 
powstał sikrząp. który spowodował na- 
ga śmierć na sali treningowej. 


Hiszoam Flix bijąc ma) 


Ubóstwo słownictwa. 


| Przedewszystkiem, aby za- 

wierała pierwiastek właściwy 
istocie i duchowi sportu. Poza 
pomysłowością więc, która naz- 
| wie może nadać mniei lub więcej 
piękną i oryginalną iormę, wy- 
| magana tu jest przedewszyst- 
kiem iogika, zdolna stworzyć 
|nazwę o zadawalającej treści. 


przegląd nazw naszych klubów 
sportowych, to okaże się, że zni- 
koma zaledwie część odpcwiada 


tom, ogromna natom.ast ilość 
nazw jest nietylko nielortunna, 
ale wprost bezsensowna. 

W pierwszej grupie spotkać 
można takie nazwy iak Pogoń, 
Naprzód, Ruch, Siłą i t. d„ wy- 
rażające jakości nicobce psychi- 
ce sportu. Można sie zgodzić 
jeszcze-na nazwy o charakterze 
lokalnym, synrbolizujące dane 
miasto "względnie coś z. miem 
związanego jak np. Cracovia, 
Wisła i t. p. 


Ale większa znacznie jest ilość 
nazw, pozbawionych w zupełno- 
ści symbolizmu i będących jedy- 
nie beztreściwemi literami lub 
słowami, a nie mających niakic- 
dy nic wspólnego ze sportem. 

Tu zmajdziemy nairozmaijtsze 
Kacsy 06, 09, 22, 24. 29 j t. d. 
Pomijając, że jest to typowo nie- 
miecki zwyczaj (spotykany u nas 
najbardziej na Śląsku), należy 


Jeśliby jednak zrobić ogólny | 


| mniej więcej powyższyin postula | 


PRZEGLĄD SPORTOWY Sobota, 5 października 1929 roku. 


che i niepociągające. 

Po co właściwie w nazwie fi- 
guruje rok założenia klubu? 
Czy może dla wzbudzenia sza- 
cunku dla tak „starego“ klubu. Je 
Śli tak, to zły to sposób. Najlep- 
szym jest owocna działalność dla 
dobra sportu, a nie długoletnie 
istnienie. A zresztą Z równą 
słusznością możnaby w nazwie 
klubu umieścić nazwisko założy 


JAK NAZWAĆ KLUB SPORTOWY? 


Dziwolągi jezykowe i nonsensy pojęciowe 


zauważyć, że są to nazwy su-|ciela klubu lub jego pierwszego | stości (jak wybudowanie pomni-|czywiście musi być sportowym 


(prezesa. Przynajmniej byłaby | ka). Do tych oryginałów należą | klubem. Nie wyobrażam sobie 


bardziej 
między takiemi kłubami. 
| 06, 09, 22 
|  Wartoby więc. aby tego 
| dzaju nazwy zniknęły. 

| Jest jeszcze inny ciekawy ga- 
|tunek nazw, przedstawiających 
ni mniej ni więcej tylko pewne o- 
| sobistości- 
| wyrażenie czci dla danei osobi- 


POGROMCA NAJLEPSZYCH SZOSOWCÓW POLSKICH 


Adler. nie biorący udziału w wielkich 
wiódł swej wysokiej kłasy 


zwyciężając w biegu 


wydarzeniach kolarstwa polskiego, do- | 


„Gazety Porannej*. 


| walce „Haller“ pobił „Powstań- 
lca“, a „Kościuszce“ spuchły 
sarzydła! 


Śli tak dalei pójdzie, 
mieli całą historię, 
nazwach klubów i tak KS Trau- 
gutt, KS ks. Poniatowski, może 
Ładna kolekcja pamiątek histo- 
|rycznych. To przecież nie 
| tic wspólnego ze sportem a zre 
|sztą i nie wypada. * 

| Albo taki K. S. „Krusche-En- 
i der“, albo „H. Cegielski“, „Pla- 
ge - Laśkiewicz“ i t. p. Można 
| mieć szacunek dla mecenasów 
sportu można zawiązywać kluby 
przy fabrykach. ałe żebv identy- 
| fikować nazwisko właściciela fa 
bryki, czy dyrektora z klubem 
| sportowym, to iuż jest conaj- 
mniej śmieszne. 

A wreszcie grupa nazw zupeł- 
nie iuż bezsensownych. Wymie- 
| nię tylko dwa takie „okazy“. 

Jeden — to B. K. S., co znaczy 
Bokserski Klub Sportowy. Ład- 
na mapozór nazwa, ale to non- 
sens. Najzwyklejszy w Świecie 
pieonazm. Jeśli klub uprawia 
boks, jedną z gałęzi sportu, to 0- 


CZTERY TRIUMFY RANA w PARYŻU 


List do „Przeglądu Sportowego". Opinie prasy. Przed wyjazdem do Ameryki 


Znakomity zawodowy pięściarz pol- 
ski wagi półśredniej — Edward Ran, 
|po wspaniałych 
|jnych we Francii, wyrusza w sobotę 5 
b. m. z Paryża do Hawru, aby stąd od- 
jcchać do Nowego Jorku. Ran zawarł 
tymczasowy kontrakt roczny z-najpo- 
pulanniejszym manażerem francuskim 
| Leolerciiem, w którego „stajni bokser- 
skięji* na rue Richelieu Ran trenował 


dzi Leclęrc, wraz z nim jedzie poza 
Ranem jeszcze Włoch QGazoles i Fran- 
cuz Serdent. 

Doborowa trójka pięścianzy wystę- 
pować będzie na „popałudniówkach* i 
„iwieczonnicach* w różnych miastach 
St. Ziednoczonych.  Zakomtrakitowano 
już kilka takich mityngów. Przeoiwni- 
kami europejczyłkótw będą czołowi pię- 
Ściarze amerjtkańscy, 


| * 

Ran dał się poznać publiczności pa- 
ryskiej, jako pięściarz wysokiej kla- 
sy. Walczył cztery razy, wszystkie 


DZWONKOWSKI. (GDAŃSK) 
drugi w rzucie kulą i na 100 mtr, 


AKADEMICKI BIEG NA 3000 MTR. 


sukcesach -odniesio- | 


od kilku mesięcy. Bkspedyaję prowa- | 


Central 
tylko 


sali 


|spotkania rozegrał na f 
nich 


Sporting Club. Jedno z 
tv, trzy mecze Polak wygrał nokau- 
tem. 

Oto krótki opis meczów, skreślony 
ręką Rana. 

— Pierwszy mój mecz w Paryżu 
odbył się 4.8, w sobotę wieczór. Mój 
przeciwnik Fr. Sangnier nie wydawał 
jmi się zbyt groźnym, choć mówiono 
lo nim nienajgorzej. Przebieg walki był 
bardzo krótki, nie zdążyłcim się na- 
wet porządnie „rozgrzać*. Mecz ten 
wygrałem w pierwszej rundzie przez 
nokaut, po 30 sekundach walki. 

— W tydzień po tym spotkaniu 
1.8 — stanąłem na tym samym ringu 
naprzeciw mistrza armji francuskiej, 
kategorii półśredniej — Paris'a. Fran- 
auz jest dużo wyższy i silniejszy ode- 
mnie. Zakładamy pseudo - sześcioun- 
cjowe rękawice, w rzeczywistości są 
tak zbite, że nie ważą więcej, niż czte- 
ry uncję (walka „czterounojówikami” 
jest zabroniona: aby jednak przebieg 
walki nie tracił na atrakcyjności w te 
właśnie sposób radzą sobie organiza- 
torzy. dając bokserom zbite rękawi- 
ce). Od pierwszej rundy prowadzę 0- 
stry atak i kiłka' moich prawych pro- 
stych umieszczam na szczęce Paris'a. 
bez widocznego skutku jednakże. Do- 
piero w drugiej rundzie udaje mi się 
zrobić Kiłka serji, któremi Silnie ogłu- 
szam przeciwnika. Uderzenie gongu 
nie pozwala mi go definitywnie „wy- 
kończyć", Wszystkie dalsze rundy, aż 
do 10-ej włącznie kończyły się przy 
wysokiej przewadze mojej, Mimo wy- 
siłków: nie mogłem jednakże powalić 
twardego i silnego Paris'a nokautem. 
Był zbyt odporny na uderzenia. W o- 
statniej rundzie, chcąc za wszełką ce- 
nę nokautować przeciwnika. rozpoczy 
nam wściekły atak. Gonię Parisa po 
ringu, wreszcie udaje mi się wpako- 
wać iewy „uperkut* w prawy bok 
przeciwnika. Paris zwala się z nóg, a 
sędzia wylicza 10 i aut. 

Trzeci mój mecz odbył się 3.9, Spot- 
kałem się z Fr. Thournin, cięższym odc- 
mnie o 5 kg. Mimo przewagi Thourni- 
n'a w wadze, miałem przez cały czas 


| spotkania z Paris'em — dużą przewagę. 
W czwartej rundzie mój przeciwnik 


filem wykorzystać sytuacii i prowadzi- 
łem walkę do 10-ciu rund,.po których 
l ogłoszono mnie zwycięzcą. 

| Ostatni mój mecz, czwarty z kolei, 
odbył się 21.9 z Francuzem Augonne- 


I tem. Spotkanie zapowiadało się cieka- | 


wie, gdyż mój przeciwnik jest Świet- 
| nym technikiem, a i ja obecnie mam 
| opinię bardzo dobrego technika. W 


| pierwszej rundzic zaczyna z miejsca! 


| atakować Auggnnet, posyła mi kilka ie- 
| wych prostych, które łatwo przyjmuję. 
Przy następnym szablonowym ataku 
Francuza, „wypuszczam“ swoją prawą 
z góry na lewo, tak że pięść moja tra- 
fia w szczękę przeciwnika. Ogłuszony 
silnie Augonnet przyjmuje stałą pozy- 
cię obronną. W drugiej rundzie Fran- 
cuz trzyma się zdaleka, nie pozwala- 
jąc mi zbliżyć się — ucieka po ringu. 

Trzecia runda zaczyna się gwałtow- 
nym atakiem Francuza, który posyła 
mi prawy prosty. Błyskawicznie sto- 
|suję kontratak lewym podbródkowym, 


n@trafiam w szczękę. poprawiam prawym 


| sierpowym — Augonnet zwala się jak 
|kłoda. Sędzia Bernsztein wylicza 10 i 
aut. 

Jest możliwe, że przed wyjazdem 
|stoczę jeszcze jedną walkę. 
| Wszystkie mecze moje odbyły się 
w sali Central Sporting Club. Z tej sali, 
bokser: posiadający dobre wyniki, prze 
chodzi na wielką sałę Wagram, gdzie 
(odbywają się mecze najlepszych bok- 
| serów. Jest możliwe, że przedwyjazdo- 
wy mój mecz odbędzie się już na sali 
| Wagram. 
Przed wyjazdem przesyłam Redakcji 
| „Przeglądu Sportowego“ — jedynego 
|pisma bez którego nie mogę się obyć 
zagranicą — sportowe pozdrowienia. 

Edward Ran. 

| P. S. Cieszę się niezmiernie, że sło- 
|wa optyzmizmu, które pozwoliłem so- 
bie wypowiedzieć o swej formie przed 
| kilku tygodniami w Paryżu, w wywia- 
dzie z p. T. Grabowskim, znalazły obec- 
nie pełne potwierdzenie w wynikach. 


* 


Prasa paryska pisze_o Ranie z naj- 
wyższym uznaniem. „Echo ,de Sport" 


tości“: Central Sporting Club. przez 
którego ring przewinęły się już całe 


skończyło się zwycięstwem na punk- | był kilka razy „groggy“, ale nie potra- | plejady przyszłych znakomitości, wyna 


lazł znowu człowieka, o którym wkrót 
cc będzie bardzo głośno. Ten pięściarz 
przyszłości to Polak Ran. 


ka Rana jest wyjątkowo czysta i miła 
dla oka. On nie należy do tych pięścia- 
rzy zbyt ostrożnych, którzy wprowa- 
dzają nudę na ring. Ran dobry w zwar 
ciu i na dystans, posiada Świetne ude- 
rzenie... 

Wiktor Chapiro, redaktor działu bok- 
serskiego l'Auto nazywa Rana wielo- 
krotnie „następcą Carpentier'a". — 
Niewątpliwie największą atrakcją wie- 
|czoru — pisze Chapiro — był Polak 
Ran. Aż dech zaparło publiczności jak 
zobaczyła wspaniałą „robotę** Polaka. 
Wiedzieliśmy dobrze, że pięście Rana 
uderzają twardo i boleśnie. Ale niewie- 
dzieliśmy, że Polak ma tak silny cios, 
że jego styl przypomina do tego stop- 
nia wielkiego George'a. Ran zmiażdżył 
przeciwnika bezapelacyjnie (t). 


STASIAK (LUBLIN) 


meczu — podobnego z przebiegu do| notuje pod tytułem „Pięściarz przysz- ! zwyciężył na zawodach A. Z. S.-ów 


wverany przez Sidorowicza (Nr, 46 — drugi gd iewej) przed Jaworskim (drugi od prawe!), 


TN NA STARCIE STUMETRÓWKI 
" Jeden z mrzedbieżów -na akademickich zawodach wyæcany pswaie przez Dz womkowzkiego (drugi od łewel). 


ma | 


uwidoczniona różnica | takie nazwv jak K. S. WośŚciusz- | boksu bez sportu. Dwa grzyby; 
A te ko, K. S. Haller i t. p. Tak więc; w barszczu, podczas gdy wy* 
i 23 łatwo się mieszają. przeczytać można niekiedy w. Starczy jeden. 
ro-| sprawozdaniach, że po zaciętej! 


Drugi „okaz“ jest conajmniej 
niezrozumiały. $I. K. L. A., co 
znaczy Śląski Klub Lekko-Atle« 


tyczny. Wszystko byłoby w pos 


Czem sobie gen. Haller na ten| rządku, gdyby klub ten nie sły« 
Ma to być podobno | zaszczyt zasłużył, nie wiem. Je, nął bardziej w pływaniu, niż w 
będziemy | lekkiej atletyce. 
zawartą w Znaczy? Czy klub poza sekcją 


A więc co to 


lekoatletyczną ma i inne? Jeśli 
tak, w takim razie uprawia i in- 


jeszcze „Staszic“, bo ia wiem.) ne gałęzie sportu, zatem nazwa 
jest zła, jeśli zaś nie, to wnosid 


F7 


EDWARD RAN 


— Jest rzeczą naiważniejszą, że wal- | opowiada Czytelnikom „Przeglądu Spor 


towego“* o swych świetnych sukcesach 
odniesionych w Paryżu. 
z e S, 


należy, że każdy członek tego 
klubu-jest lekkoatletą, a oprócz 
tego musi koniecznie uprawiać 
pływanie. Ale to również kolidn- 
je z nazwą, W obu tych wypad- 
kach trudno donatrzyć się logiki. 

Nie na tem kończy się jednak 
lista tych dziwolągów w naze 
wach klubów. Jest ich niezliczo= 
na iłość, a naieorzei. że niewia- 
domo. w jaki je sposób wwyple- 
nić. Nie pozostaje więc innego, 
iak tylko zwrócić uwagę na nie- 
właściwości i... szukać pilnie daf 
szych „okazów*'. 

Katowice Kazimierz Herzen. 
O 


KIM JEST CARPUS 
zwycięzca Langego 


O poziomie klasy niedawnego prze- 
ciwnika Langego Carpusa świadczy 
wymowmie fakt, że ostatnio startował 
on w Berlinie na zawodach narybicu 
stayerów i zosłał pokonany Przez zu- 
pełnie nieznanego Austrjaka Capa w 
czasie 34:39,2 na 40 kim. Trzeci bvł 
Schindler. Carpus pochodzi ze Szczeci» 
ma, a nie z Danii. 

Przy tej sposobności zaznaczamy, 
że na zawodach tych pewien kolarz, 
bardzo zresztą słaby, Zimeck „wystęe 
pował w barwach polskich, co podmos 
szą gazety niemieckie, dodając jedno= 
oześnie, że pokazał on bardzo miską 
klasę. Mamy nadzieję. że P. Z. T. K. 
sprostuje w Berlinie tę wiadomość, zada 
znaczając, że nieznany mu jest wogóle 
kolarz polski tego nazwiska, więc wys 
stęp jego w barwach połskich był sas 
mozwańczy i powinien być ukarany, 
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Kto bedzie mistrzem koszykówki W krakowskim basenie pływackim 


Czarna 13-stka i Polonia faworytami 


Ubiegła niedziela wyjaśniła defini-, grupowania w składzie (bracia Biele- 


tywnie atmosferę walk grupowych w p. | jew — wypchali do Lwowa) — obniża-, 


Krakowski zespół: twardy, nie hy-|- Gwałtownę obniżenie temperatury u- 
perkomibinujący, ale też grający w zbyt | niemożliwiło Cracovii urzadzenie zawo- 


już program pracy klubów pływackich 
Iw Krakowie przewidułie wzrost w do- 


inwestycje, trener, plany Cracovii 


czaj przestrzegana hygiena. Sportowe 
wymiary į urządzenia basenu — wszy 


koszykowej. 
W grupie poznańsko-śląsko-pomors- 
kiej „Czarna Trzynastka” pokonała mi 


strza Pomorza — „Gryf* (61:17) oraz | 


drużynę śląską Lipiny (47:7); w grupie 
warszawsko-wileńskiej Polonja dwu- 
krotnie pokonała finaliste Wilna Ogni- 
sko (45:12 i 68:12), równie łatwo jak 
Czarna 13 — swoich przeciwników. 
W grupie krakowsko-łódzkiej walka 
o wejście do finału nabrała dramatycz- 
nego niemal napięcia, tembardziej, iż 


poza równością klasy przeciwnicy wnie | 


śli dużą dozę ambicji okręgowej. 
Zwycięstwo Cracovii 


śliły i w tym roku nadzieję Łodzi do 
odęgrania głównej roli w mistrzostwach 
basket boliu polskiego. 

Na trzech jednak irontach (p. nożna, 
hazena i p. koszykowa) ŁKS okazał 
się w tym roku klubem o niespożytej 
energji sportowej. 


12:9 4 30:22, 
(w rewanżu) nad łodzianami przekre- | 


| Na całym już świecie lotnictwo za- 


Lwów, dotychczas głosu w rozgryw- 
kach nie zabrał choć wespół z druży- | 


nami lubelskiemi 


Polski. 
byłby zespół Pogoni, mistrza okręgu | 
lwowskiego — wobec 


okręgu lubelskiego. 

Mistrzostwa w p. koszykowej odbę- 
dą się w dniach 10. 11. 12 i 13 paździer- 
nika i podobnie, jak w roku ubiegłym 
nosić będą charakter turnieju, z tem, 
iż każda drużyna rozegra mecz z po- 
zostałymi przeciwnikami. 

_ Do rozgrywek finałowych stają za- 
tem: 

Czarna 13 z Poznania. Cracovia, Po- 
lonja warszawska i mistrz Lwowa 
(Pogoń). W finale zbraknie zatem kil- 
ku drużyn, które w rozgrywkach wio- 
sennych i ubiegłych mistrzostwach 
odegrały poważniejszą rolę: do tych | 
należą: Varsovia (vice-mistrz), YMCA 
— Warszawa, Triumf — Łódź (II miej- 
sce), AZS, — który „feralnie* — nie | 
mógł poraz wtóry osiągnąć pełnej swej 
ktasy basket - bollowej.  absorbuiąc 
swych graczy bieżnią i skocznią. 

Z czterech kandydatów do tytułu 
mistrza, należy pod uwagę wziąć 
trzech, gdyż Lwów, o iłe przyśle swo- 
ją drużynę. — odegra rolę dostawcy 
punktów. 

Mistrz z ubiegłegą roku, zwycięża- 
jący niespożytyni zapasem Sił fizycz- 
nych i dabrą techniką, nie może Roszę” 
czycić się w tym roku żadnym poważ- | 
niejszym sukcesem, gdyż zwycięstwa 
Czarnej 13-ki — nad słabemi konku- 
rentami z Pomorza i Śląska — nie sta- 
nowią wykładu na klasy mistrza. Prze- 


MAŁOPOLSKA 


5:0 (1:0). Mecz kwalifikacyjny o wel- 
ście do kl. A. W grach tych prowadzi 
obecnie Fablok. 

Tarnów. Tarnovia — Polonia (Prze- 
myśl) 2:1 (1:1). W pierwszej połowie 
lepsi goście, po pauzie przeważają tar- 
nowianie. Obie bramki dla zwycięsców 
strzelił Jachiinek 1. Sędzia p. Mulki 
scher nie zadowolił. 

Dębica. Ropczyce — Barkochba 5:0, 
Niski poziom obu drużyn. 
Wingert slaby. , 

Przemyśl. Turniej tennisowy o mi- 
strzostwo Przemyśla przyniósł wyniki 
następujące: Półfinały: Kołcz — Lech 
6:1, 6:1; Derczyński — Berger 6:0, 
6:1; Luśniak — Sissvein 6:4, 6:1; 
Glück — Klein 3:6, 6:0, 6:1: Ara pod- 
wójna panów: Kołcz, Derczyński — 
Klein, Neubort 6:3, 6:2; Grabowski, 
Mond — Lech, Szlapa 6:3, 6:1; Eusta- 
chiewicz, Studnicki — Eichel, Spiegel 
9:7, 7:5; Łuśniak, Glick — Siissvein, 
Mark 2:6, 6:1. 6:0. Gra pojedyńcza pań: 
Pillersdorfowa — Obszarnianka 6:4 
8:6. Dalsze rozgrywki pań, jakoteż fi- 
nały gier pojedyńczych, podwójnych 
panów oraz mieszanej, przerwano z po 
wodu niepogody. 

Turniej koszykówki o puhar Polonii 
ma się już ku końcowi. Narazie pierw- 
sze miejsce zalinuje zespół K. S, „28“ 
z l4 punktami. Na drugieni miejscu kro- 
czy Polonja z 12 punktami, przegrywa- 
jąc tylko raz do K, S. „28“; 3) Strzelec 
6 pkt.; Czuwaj 4 pkt. Ostatnie decydu- 
jące rozgrywki o pierwsze nmiiejsce w 
tabeli i o puhar (między K. S. „28“ a 
Polonią), ukończone zostaną w bieżą- 
cym tygodniu. 

, Dalszy ciag rozgrywek © puhar 
„Nowego Głosu Przemyskiego”: Ruch 
— Hagibor 4:1 (3:1). Bramki dla Ru- 
chu: Kałamarz 2, Szymazakowski | Mo 
skalewski (dawny gracz Polonii) Z 
karnego, tla Hagiboru — Poster z:za- 
mieszania. Sędzia p. Tumidajski. KS 28 
— Elektrownia 5:0. Doskonały bram- 


Na RATY 


PALTA JESIENNE 


męskie | damskie z gwarantowa- 
nych materjałów, najnowsze fasony 


ZIMOWE PALTA 


damskie i męskie z materjałów 
czysto wełn. na watolinie, kołnierze 
futrzane, futra. 


KURTKI = ora: burkisia. 
GARNITUR 


wuckie. 
w dużym 
wizytowe, aportowe, smokingi it. p. 


wyborze 
OBUWIE 


męskie zwarantowane 


UBIORY WOJSKOWE 


PRACOWNIK, KRAWIEGKA KA MIEJSCU 


HENRYK KURC 


MARSZAŁKOWSKA 31a 
Filja, TARGOWA 41 s.| 


Chrzanów. Fablok — Metal (Tarnów) 
Sędzia p. 


korzystał z prawa | coraz szersze koła społeczeństwa — 
walki o wejście do finału mistrzostw |staję się sportem, i to sportem coraz 
Uprawnionym do rozgrywek | bardziej popularnym. 


bezczynności | światowej czołowe siły lotnictwa wo} 


|posiadało własnego aeroklubu, dające- 


ją też możliwości dalsze. W każdym 


(szym obecnie basket - bollista. bodajże 


razie — stary mistrz powinien pokazać 
maximum techniki i woli w walce o 
utrzymanie dotychczasowego stanu po- 
siadania. 

Polonja zgrana, uzupełniona najlep- 


nych pociągnięć i trików. 
cych obecnie główną cechę gry Polonii 
warszawskiej — stanowi mniej groźny 
zespół — dia dotychczasowego mistrza. 

Trzy wymienione zespoły cechuje 
ś jednako: dobre wyrobienie fizyczne 
polskim, Zglińskim „zmężniała“ i wy- graczy, stąd twardość w grze, a o Wy- 
równała swoje walory fizyczne. Świet- | 
ne zgranie, współmierność pracy całej | 
drużyny — żywiołowość w akcji — 
stanowią wielki atut w walce o tytuł. 
mistrza Polski. 


nej — zadecyduje: taktyka i zdolność 
skompensowania walorów  psychicz- 
nych, tak ważnych w spotkaniach tur- 
I niełowych. 


slabem tempie, bez bogactwa intuicyt- | 
stanowią- | 


granej przy równości klasy technicz- | 


dów pływackich w otwartym basenie, 
które miały być zakończeniem sezonu 
letniego. Po dwutygodniowej więc 
przerwie — przeszli płvwacy krakow- 
scy do zaprawy w krytej pływalni 
YMCA. 


Narazie nie można zaobserwować 
wielkiej aktywności w klubach. jednak- 
że tegoroczne sukcesy, osląznigte w 
pierwszym rzędzie przez Cracovię, od- 
grywającą dominującą role w pływa- 
ctwie Krakowa. były bodźcem, który 
niewątpliwie przyniesie rezultaty Wszak 


tychcząsowej działainości i mż nietyl- 
ko sama Cracovia. jak było dotąd, ale 
i fumkcionujący KOZP obiawia zaintere 
sowanie dla wspólnej pracy w zimie. 

Ne bez znaczenia pozostają wszelkie 
ułatwienia i udogodnienia. czynione ze 
strony dyr. Eymana. które przyczyniają 
się do rozwoju sportu pływackiego w 
Krakowie. 

Ostatnio przeprowadzono w basenie 
wentylację, usunięto w ten sposób ied- 
ną z wad pływalni. Normalna. a stała 
temperatura wody 20 st. C. nadzwy- 


LOTNICTWO CYWILNE W POLSCE 


Nowe szlaki w komunikacji turystycznej 


Z lekkiem może opóźnieniem, jednak 
i Polska idzie wśład za Europą. Jak na 
Zachodzie, tak też i u nas akcja ta za- 
początkowała się w sferach akade- 
mickich; w r. 1926 powstał w Warsza- 
wie Aeroklub Akademicki, a już obec- 
nie liczba klubów lotniczych, spełnia- 
jących rołę cywilnych szkół lotniczych 
lub ośrodków treningowych dosięga 
dziesiątka. 

W chwili obecnej sport lotniczy w 
naszych aeroklubach zaczyna przybie- 
rać tak szeroki rozmach, iż głośno się 


czyna przekraczać streię zaintereso- 
wań sfer ściśle militarnych t ogarnia 


Już wkrótce po ukończeniu wojny 


skowego poszczególnych krajów, nie 
mogąc znaleźć ujścia dia swego tempe 
ramentu w zwykłych codziennych 
ćwiczeniach tak różnych emocjonalnie 
od niedałekich jeszcze przeżyć z nad 


linij okopów, wytworzyły współza- już mówi o podjęciu próby pobicia je- 
wodnictwo 0 charakterze wyraźnie {szcze w tym roku kilku rekordów świa | 
sportowym; po blisko pięcioletniej towych w kategorji samolotów słabo- 


przerwie, zaczęły znów wzrastać za-| 
pomniane w czasie wojny rekordy lot- 
nicze. 

Jednak nie wszyscy piloci po za- 
wieszeniu broni pozostali w szeregach 
wojskowych — cały ich szereg prze-| Zahorskiego już niema w szeregach 
niósł się „do cywila“ wnosząc ze So-| Polonii, a miejsce jego zajmuje poda- 
bą zamiłowanie do lotnictwa — do po! wnemu — wobec ukończenia Studjów 
ruszania się z zawrotną szybkością w: w PIWF-je — stary nasz znajomy Ki- 
morzu słońca i chmur. Ci ludzie Stali sieliński. Byt to jego pseudonim. 
się krzewicielami sportu lotniczego| Zimowski pauzuje dotychczas po kon 
wśród szerszego społeczeństwa. |tuzii nogi w Katowicach. Występ jego 

W całej Europie zaczynają rosnąć, przeciwko Ruchowi jest jeszcze mod 
jak grzyby po deszczu, ośrodki tego‘ znakiem zapytania. 
nowego sportu — aerokluby; działal-; Loth IV od dwóch już miesięcy znaj- 
ność ich początkowo koncentruje się, duje się w sanatorium w Zakopamen ua 


wśród młodzieży akademickiej, lecz w, kuracji zagrożonych płuc. Stam zdro-| 


szybkiem tempie zatacza coraz szer- | wła sympatycznego Wacka Lotha popra 
sze kręgi, tak, że w chwili obecnej w | wit się już tak znacznie. iż w najdHŻ- 
krajach zachodnio-europejskich nierna szym czasie przyicdaie on z powrotem 
prawie większego miasta, któreby nie | do Warszawy. W każdym badź razie. 
| udział Lotha IV w tegorocznych Toz- 
| grywkach ligowych uważać należy za 
wykluczony. 

Goldwasser najmłodszy gracz ligo- 
wci Polonii (pierwszy wystep w ubie- 
głą niedzielę). jest iednocześnie bodaj 


go możność doskonalenia się w spor- 
cie lotniczym pilotom. już sformowa- 
nym. wòb kształcac nowe ich zastępy. | 


kare Sawiak KS 28. Sędzia p. Galler. 

Finały turnieju tenmisowego Polonli| « 
dały następujące wyniki: Derczyński 
(Sokół Jarosław) — Glueck 6:2, 6:0. 
6:2. W półfinale Derczyński zwycię= 
żył niespodziewanie Kołoza 9:7, 6:3. 
Pame: Roczuska — Galiczanka 6:1, 
6:4, miceszawa: Kobiurrka, Derazyński— 
Qaliczamka, Glueck 6:1, 1:6, 9:9, po- 
dwóńłna: Koloa, Derozyński walkover. 
W meczu tennisowym Hagibor zwycię 
żył Polonię 6:3. 

W finale turnieju koszykówki zwy» 
ciężył po zaciętej wake KS 28, bijąc 
Połomię 19:11 (6:7). 

W medzielę 6 b. m. odhędzie się w 
rPzemyśłu święto w. f. i p. w., w któ- 
rem weźmie udział młodzież z całego 
woj. bwowskiego. Oprócz tego Polonia 
gra z Tamovią. 

Stanisławów. Turniej piłkarski 48 p. 
p: Stanisłavovia — Rewera 6:3. Bar- 
dzo ładnatgra Stanisłavovii. Najlepszy 
Mykieta. Hakoah — Stanisłavovia 3:1 
(1:1). Finat turnieju. Hakoah zaczął 
grać dopiero po przerwie. Bramki: 
Presser (2) i Fleischer, dla Stanisł. — | 
Mykleta. Sędzia p. Adam przerwał 
inecz na 10 min. przed końcem, ponie- 
waż publiczność zachowywała się nle- 
właściwie, 

W najbliższą niedzielę rozpoczynają 
się rozgrywki o puhar m. Stanisławo- 
wa. Boi A AREA HOR 

Tarnopoł. Górka (Stanisławów) — | P. Wład. Kicz. — Lwów. Sprawdzi- 
Jehuda 0:0. O wejście do ki. A. Prze- | liśmy. Wymienione odznaczenia zosta- 
waga Górki. Z Jehudy wyróżnił się |ną panu przesłane przez organizało- 
Grossmann, Kaelber i Teperberg. Sę- rów w najbliższym czasie. 
dzia p. Skępski. P. Al. Gr. Stanisławów. Z propozy- 
a CJ] narazie nie skorzystamy. 

P. M. Kr, Warszawa. Artykuł nie za- 

Suwałki, Makabi — 41 p. p. 2:1 (2:0). | wierał nic nowego. Prosimy notatki i 
Derby lokalne zakończyły się tym Ta- | personalja z klubów W. O. Z, P. N. 
zem ładnem zwycięstwem biało-nie.| p, J. Bik. Kraków. Czekamy na po- 
bieskich. Do przerwy zaprodukowała 


Mistrz Kieleckiego OZPN-u. Radon 
skie Koło Sportowe, jest żednym ge 
starszych kiubów sportowych, założo. 
my bowiem został w 1910 roku, Pigkny 
rozwój klubu, który posiadał już wlas- 
ne boisko i tor kolarski, zahatnowany 
został nagle przez wybuch wojny. 


W 1921 r. dawni ozłowkowie powra- 
cają do klubu i rozpoczynają pracę od- 
budowywania siowanzyszalia, Magi- 
strat m. Radomia, doceniając wartość 
tal pracy, oddaje w dzierżawę RKS-owi 
stary i zapuszczony park, który klub 
wlasna pracą zamienia w boisko, fid- 
dające się w zupełności do rozgrywek, 

Jasnym punktem w późbiejszym TOZ 
woju klubu było zdobycie przez RKS 
w 1926 r. enistrzostwa kl. B okręgu 
warszawskiego, dzięki czenni mistrz 


SKRZYNKA 


P. Cioch. — Ostróg. Zamieszczamy, 


najstarszym zawodnikiem  Polonil Ib. | sie arytmotyki) jako nauczyciel. 


R. K. S. (Radom) 


9 lat działalności Kandydata do Ligi l 


e c ARR 


„Przeglądu Sportowego” 


(Odpowiedzi listownych redakcja nie adziela) | 


Makabi grę już dawno niewidzianą. 
W tej fazie gry zdobyła przez Ma- 
lewicza (karny) i Finka Il 2 bramki. 
Po przerwie Makabi spoczywa na lau 
rach, a 41 p. p. uzyskuje honorową 
bramkę z karnego przez doskonałego 
Heiniga. W Makabi wyróżnili się Fink 
I oraz Malewicz. W 41 p. p. zawiodła 

Pińsk. Turniej szóstkowy pnzynłósł 
zwycięstwo Hakoahowt, który w fina- 
lo zwyciężył %4 p. p. 3:0. Faworyt Tar 
but odpadł w półfinale. 

Tarbut — 84 p. p. 1:1 (0:0). Woj- 
skowi niezadowoleni z orzeczeń sę- 
dziego zeszli w 50 min. æ boiska. 

„Słonlm, ŻKS — Żyrowice 5:4. Gra 
ciekawa z przewagą ŻKS. Wyróżnili 
się Rawidki Ii i Zakrojski II (ZKS) o- 
Taz Domański i Maciaszczyk (Żyrow.). 


danie wyraźnego nazwiska. Pieniędzy 
w przestrzeń nie posyłamy. 

P. E. Kul. Tarnów. Zastępcę już ma- 
my. Dziękujeiny. A 

P. W. Schleg. Lwów. Bedziemy za- 
mieszczać zależnie od jakości, 

P. J. Stog. Toruń. Dziękujemy i pro- 
simy o dalsze wzmianki. 

P. J. Rozm., Łódź. Dziękujemy. Bez. 
stronność nie jest załetą pisma, jest nie. 
zbędnym warunkiem uczciwe! pracy, 

P. Wt. Żyt., Krynica. Artykuł w tej 
formie, niestety, nie nadaje się 
ku. Porusza zbyt wiele tematów, boz 
ich koordynacji. Może Pan napisze np, 


o warumkach treningu, o dyscypknie ży | 


ciowej. Bardzo nam zależy dia. Pana 
współpracy. Czekamy. 


P. Ign. Jamp., Lwów. Do Pogoni ży. | 


winy napewno nie mniej sympath, niż 


OD PÓŁ WIEKU POWSZECHNIE 
ZNANY EE SKUTECZNOŚCI 
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W DUŻYM WYBORZE 
Poleca 


RAKOWIAK 


Chmielna 30 


= 
F.K 


$ 4 47 


MYDŁO 
GOLENIA 


TYLKO 


ST GORSMIEGO 


Kursy Kierowców Samochodowych 
Tadeusza Lenartowicza 


Nowolipki 87. Tel. 507-986 


do dru- | 


|silnikowych — podobno najbliższe dzie 
sięć dni mają nam przynieść w tym 
kierunku rewelacje. 

Równolegle z rozwojem sportu lot- 
niczego powstała potrzeba przystoso- 
wania do tego celu odpowiedniego ty- 
pu samolotów, Rozumiejąc to. wiek- 
iszość fabryk lotniczych. równolegle z 
płatowcami o charakterze ściśle woj- 
skowym lub komuntkacyinvm. zaczęła 
wytwarzać również samoloty sporto- 
w-turystyczne — prace w tym kierun= 
jku w przeciągu kilku ostatnich lat zo- 
| stały tak daleko posunięte, iż dziś już | 
można otrzymać szybki i zwrotny 
l dwuosobowy samołot sportowy za ce- 


WŚRÓD PIŁKARZY POLONII 


! gdzie od szeregu lat piastuje on stano- 
wisko prawego pomocnika. 

Sądząc z wrażenia. jakie wywarła nie 
| dzielna gra Gokdwassera, debłut jego w 
| szeregach ligowych można uważać nie- 
tylko za pienwszy. ale i za ostatmi, 

Suchocki, najmniejszy z trójki pozy- 
skanych przez Polonię „toruńczyków*, 
uałozęściei widywany jest w czarnej 
koszulce. Suchocki jest bardzo lubiany 
wśród warszawskich kolegów i na je- 
sieni przewiesic się na stałe do War- 
szawy. 

Gumowski dotychczas leszcze nie 
wyleczył sobie całkowicie kontuzjowa- 
nej nogi. Po treningu Polonii we czwar 
tek okaże się, czy będzie on mógł za- 
grać przeciwko Ruchowi. 

Guimowski jest na każdv mocz spe- | 
cimie sprowadzany przez Podowię z To 
runia. «dzie rozwija ożywioną dziułał- | 
ność pedagogiczną (tym razem w zakre- 


| 
= 


I 
radoniski mógł przez rok walczyć z 
najlepszym klubami warszawskicemi o | 
naistrzostwo, nabierając umiejętności i | 
rutyny meczowej. Po przyłącze Ra. | 
domia do ukręgu kieledkiego, RKS od- | 
grywa stale w mistrzostwach poważ- 
na Tolę, a w r. b. po niesłychanie ciężr 
kich walkach wdaje mu się zdobyć mi- 
strzostwo okręgu. Dzięki temu RKS 
uczestrioazy obcanie w walkach o woj- 
ście do Ligi. 
Roprezenwiąc majwyższą klasę Ra- 
mia w pilce nożnej RKS mię zanied- 
birie także i innych sportów mając 
ruchliwą sokcję cykliistów i motocy- 
klisiów oraz sekaję tennisową. Wal- 
cząc z trudknomi warunkami eyzyston= | 
cii. kiub nie może ogamiąć pozostałych 
gałęzi sportu, pomimo że materiał ma 
wspaniały. 


POCZTOWA 


pau. Wielu z naszych współpracowni- 
ków spędziło swą młodość sportową | 
w jej kadrach. Życzymy też z serca | 
Lwowowi jak najlepszego miejsca w 
tabeli. 

P. Rom. Pień, Poznań, Szowiutzm 
klubowy nie nia dostępu do naszego 
pisma. Popieramy tylko prawdziwą 
wartość Sportową. 

P. Jurj, Pocisk, Warszawa. Spra- 
wozdanie z zawodów strzeleckich we 
Lwowie otrzymaliśmy Spóźnione o 10 
dni. Nie możemy umieścić. 

P. J. Jag. Kraków. Pomyłka. Fość 
gier Ł. K. S.u — 20, pkt. straconych— 
ł5. a więc o 2 więcej, niż Wisła. 

P S. Sawicki, Kraków. Adresu Pie- 
chockiego mie mamy. Może pan spro- 
bije pisać pod: Centralna Wojskowa 
Szkoła Ginm. i Sp. Poznań, — z proś- 
ba o doręczenie Piechodkiemu. 

P. Ant. Now., Gniezno. Przepisy 
puiy<pongowe podawaliśmy już w 
„Przeglądzie Sportowym". Powtórzy- 
my je przy małbliższej okazji. 


Ę 
| 
i 


„Fr. Turski, 19%. 1) Nie. 2) Tak. 3) 
Nie. 4) Tak. 5) Nie. Na pytania 6—16 
znajdzie Pan odpowiedź w książce 
„Lekka atletyka“, wydanie P. Z. L. A. 
Można zamówić w księgarni. Adres 


IP. Z. L. A.: Warszawa, wl, Wiejska 11. 
| 
i 


PRI: WIECZNE 


reparuje wyłącznie specjalny 
zakład 


W. GARBIŃSKI 


Per 
VENERYCZNE 


skórne i niemoc, elektroleczenie 


~ Dr. M. ALTFELD 


SB. (przy Marszałkowskiej) 
Niezamożnym ceny lecznicowe 


| a. l r., 3 — 3 w. HOŻA 50 


w 


nę taniego samochodu (począwszy od 
12.000 zł.). Kosztem utrzymania i podró 
ży takim samolotem o zasiegu kilkuset 
kilometrowym i przeciętnej szybkości 
podróżnej około 140 kilometrów na go- 
dzinę, nie przekraczają odpowiednich 
kosztów przy posługiwaniu się Średniej 
sily samochodem, 

To też na całym Zachodzie ugrunto- 
wało się już przeświadczenie. iż wła- 
sny samolot, to idealny środek komu- 
nikacyjny dla każdego. komu drogi jest 
cząs. Tysiące samolotów prywatnych 
odbywają bliższe i dalsze podróże — 
latają wszyscy: młodzi, stateczni oj- 
cowie rodzin, byznessmem. a nawet 
(i to coraz więcej) kobiety, Takie prze 
loty na samolotach sportowych. jak 
lLondy — Australja. lub Londyn — 
Przylądek Dobrej Nadziei, nie należą 
już do rzadkości. 

W tym kierunku Polska nie pozosta- 
je w tyle: nazwiska pp. B. Skórzew- 
skiego — obywatela ziemskiego z po- 
znańskiego i profesora cat 


Szkoły Sztuk Pięknych Pruszkowskie= 
go, są zuane ia wielu lotniskach Eu- 
ropy (p. Skórzewski w swych podró- 
żach powietrznych zawadzł nawet o| 
pólnocną Afrykę), A niejedno już mia- 
sto Polski widziało  czerwono-żółtą 
awjonetkę dyr. W. L. Pawlowskiergo. | 
lub białego Newporta inż. Czyżew- | 
skicgo. Jak nam donoszą, liczba pry- | 
watnych właścicieli samolotów w kra- 
ju, ma wkrótce znacznie wzrosnąć i 
może niedaleka już jest chwiła, gdy 
rejestr polskich samolotów cywilnych 
prowadzony przez Ministerstwo Komu 
nikacji zbliży się do setki. 
J. Makomaski. 


stko to stwarza idealne warumki dla 
kontynuowania pywama w zimie. 
Najbardziej palącą kwestią dla plv= 
wactwa Krakowa test kwestia posiada 
nia w czasie zimy trenera i to chociaż 
by na okres tylko 3 miesięcy. Copraw: 
da ruchkwy zarząd sekaii pływackiej 
Cracovii stara sie o trenera dla swych 
zawodników. iednakże zachodzi pyta- 
nie, czy warunki finansowe pozwolą 
jednemu klubowi na utrzymanie tegoż 
i to zwłaszozą w sezomie martwym. 
W bieżącym roku kiedv imne ośrod= 
Ki pływackie Polski posiadały trene- 
rów PZP — Kraków postępował na- 
przód o własnych siłach. Poznań, Po- 
morze. Śląsk. miałv trenerów. Warszaw 
wa miała aż dwóch Kraków żadnegr. 
A przecież jak ywaltownie postepuje 


! rozwój „ywania w Krakowie przema- 


wiają za tem wymtk4 osiazane przez 
iuniorów. uzyskujacych minima plet- 
wszej kląsy seniorów. 

Przecież połowa reprezemtaci Połski 
składała się z zawodników klubów kra- 
kowskich. To też praca trenera w Kra 
kowie, to nietylko trud, moxacy przy- 
nieść rezultaty dopiero w dalekiej przy 
szłości, ale to zaprawa naszych repre- 
zentantów do przyszłych spotkań mię- 
dzynarodowych. 

O inicjatywie i planowej pracy w baw 
scenie zimowym może Świadczyć pro 
gram imprez į organizowanych kursów 
w roku bieżącym. 

] tak już w przyszłym miesiącu otga- 
nizuje Cracovia zawody płvwackie z 
udziałem klubów śląskich. Zawody te 
mają być przeglądem sił przed inten- 
sywnym zimowym sezonem pływackim. 

Druga imprezą będą zawody między- 
narodowe. w których weźmie mando- 


podobnie udział rekordzistą Europy Ba- ” 


ranyi. j 

Projektowane jest również rozegra- 
nie meczu międzykłubowogo Magyar. 
Athletic Chub Koszyce z Cracovią, ofa7 
K. S. Giszowiec z Cracovia. Różne ku: 
sy szkolne i propagandowe nauki pły- 
wama wzupełniają program. 

W roku bleżącym korzystać będrie 
z basenu 2 zawodników zamieńscowyc!. 
Kot z AZS- wów, odbywający służ< 
bę wojskową w Krakowie. oraz Bober 
Pogoń- Lwów. bawiący na studiach. 
Jak więc wyntka z powyższych damvch 
cały ruch pływackę w okresie zimy skur 
pi się w Krakowie. Jeżeli Ślask z mit- 
mniejszą energia przystań do pracy. to 
przy współdziałaniu naszych zawod 
ków, bawiących zagranica, możemy W= 
czyć na sukcesy w małących się od- 
być w roku przyszłym imprezach mię- 
dzypaństwowych. 


WIELKOPOLSKA 


Toruń. Dnia 13 października odbędzie 
słę doroczny kolarski bieg trójkami dla 
wszystkich Toruń — Chełmża — Ko- 
walewo — Toruń. Ofiarowano szereg 
nagród. Zgłoszenia przyjmuje do 11 pa- 
ździernika sekretariat WKS Gryf (ka- 
dra 8 Baonu Sanit. Toruń). 

W miedzielę ubiegłą zakończyły się 
w Toruniu rozgrywki tennisowe © mil- 
słnzostwo Tomwmia. Gra pojedyńcza: 
Stogowski (znany piłkarz Polotri war. 
szawskiej) — Zaremba 4:6. 6:2, 6:2, 
4:6, 6:4, nodwójna Stogowski, Zarem= 
ba — Stefanko, Sohnitzer 2:6, 6:2, 6:0, 
5:7, 6:3, panie Sączoewska — Mutówna 
6:0, 6:2, podwóma pań Saczewska, 
Suwłkowska — Zarembina, Jordanówna 
6:1, 6:4, mieszana — Saczewską, Sto- 
gowski. 

Grudziądz. Oiympia — Warta (Po- 
zuań) 3:1 (1:0). Goście w składzie kom 
binowanym zawiedli w, zupełności. 
Olympia Il — Polgryt (Świecie) 6:0. 

Bieg kolarski Grudziądz — Toruń — 
Grudziądz (120 kim.) przyniósł zwy- | 
cięstwo Pałubickiemu (Q. K. S. przy 
Pepeze), 2) Romiszewski (Pogoń — 
Cliełmża), 3) Jamroza (Sokół — Gru- 
dziądz). Bieg naprzełaj „Gońca Nad- 
wiślańskiego* (3 klm.): 1) Szwiarecki 
(Sokół — Bydgoszcz) 9:46, 2) Węc- 
kowski (SMP). 3) Piórkowski (Sokół). 

Olimpja (Grudziądz) gościła ub. nis- 
dzieli z okazji swego dziesięciolecia 
bokserów Warty, któnzy stoczyli trzy 
walki. rozstrzygając je na swoją ko- 
rzyść. Forlański zwyciężył przez k. o. 
w pierwszym kole Witkowskiego, Ar- 
ski wygrał zdecydowanie i wysoko na 


Łomża. Mecz lekkoatletyczny ŁKS— 
GKS, wygrał ŁKS w stosunku 70:46. 
Wyniki osiągnięto następujące: 60 


pumłty” z Wernerem, wreszcie Lubań" 


ski-wległ w wadze wcięśki:" meirzn. - 


wi Polski Wiśniewałrteniu. również wy 
soko wypunktowany 

V. F, V. Teutonia (Berlin) prolekito= 
waua jest jako najbliższa przechwniocz 
ka pięściarzy Warty poznańskiej. Gdy 
by pertraktacje zostały pomyślnie sti- 


| nafizowuie, spotkame powyzsze udbyv- 


loby. się w połowie listopada b. r. w 
Poztianni. 

Bydgoszcz. Regaty ma Brdzie, zor- 
ganizowańne przez (ryf dały następu- 
lace wymiki: czwórki klepkowe mnodz. 
szk, — Kopernik w. o.. azwórki nowi= 
ajuszy — Brda, dwójki podwójne — 
Brda, ozwórki  jumiorów — yi. 
czwórki lekkiej wagi — Gryf. dwółki 
podw. klepkowę — BTW, czwórki pań 
—BKW. czwórki naimłodszych—BTW, 
ozwórki półwyścigowe — Gryf 6:20.?, 
czwórki młodszych — BTW 5:39,4 
ozwórki nowicjuszy — BTW 5:51,2. 
Tor 1450 mir. 

Zawody lekkoatletyczne  okrczu 
SMP: 60 m. — Kurnikowski 8,4, 100 
m, — Bękowski 12,6, 200 m. — Kumni- 
kowski 26.8, 400 m. — Zieliński 59.4, 
800 m. — Kępiak 2:20,2, 3000 m. 


— 


| Waszkiewicz 10:00.8, wdal — Kimni- 


kowski 5.57, wwyż — Piskorski 155. 
tyczka — Tobolski 2.62, dysk — By- 
ozyński 26,16, kula — Bvazyński 9.27, 
oszczep — Rękowski 38.50. 

Trenor PZLA p. Jacobsen przybyt 
do Bydgoszczy | rozpoczął trengi. 
Pomorze otrzymuje trenera Sitasrow= 
czo o zbyt spóźnionej porze! 

W tunmo tepnisowym szkół śred- 
nich w grze pojedyńcze) zwyciężył Ro 
jowski a w podwójnej — Żółtowski, 
Matecki. 

Ostrów Włikp. Ostrowski KS — Ve- 
netia 6:4 (2:2), Szczęśliwe zwycięstwo 


mtr.: 1) Grochocki 7.5; 100 m.: 1) Gro- 
lchocki 11.7; 400 m.: 1) Grochocki 59.6; 
1800 m.: 1) Modzelewski 2.15.8; 4x100: 
1) ŁKS; wdał: 1) Sierzputowski 5.72; 
wwyż: 1) Suchocki 1.50; tyczka 1) 
Arasimowicz 2.50; kula: 1) Sierzpu- 
towski 9,50: dysk: 1) Sierzputowski 
129.00; oszczep: 1) Bossowskł 39.18, 

Drużyna Łomż. K. S.-u została moc- 
no osłabiona, gdyż gracze jej Stań- 
czuk 1 Suchocki udają się na wyższe 
studja, zaś Grochocki ł Piekarski od- 
bywają służbę wojskową, 

Łomżyński Komitet W F. pod kier. 
kpt. Komendery i por. Tomaszewskie- 
go nie urządził przez cały bieżący rok 
żadnych zawodów lekkoatletycznych. 
oraz nie udzielił żadnej pomocy klu- 
bom. 


OKS. Drużyna zimnazjalna grała bar- 
dzo ładnie, słaby jost |leszczo bram- 
karz. 


Kalisz. W tunmieju tenmsowym o mi- 
strzostwo Kalisza wszystkie pierwsze 
miejsca zajęli gracze z Ostrowia. Gra 
pojedyńcza: 1) Tyrakowski, 2) Jezier= 
ski podwójna: Jezierski, Kałwiński 


(Venetia), mieszana: Krysińska, Jezier 
ski (Venetia), pań: Krysińska (Ostrów). 


Brenzy I figury 


odpowiednie na nagrody sportowe 
it p. poleca 


S. G. ROSMAŃSKI 
Zakł. Art. Wyrobów z bronzu. j 


Warszawa, Piękna 20 
konta: Bank Przem. Polskich. Kasa 
Czł. Fw RT Chrześciian 

„KG tę 


s | 
(r H. LEWIN larzzy 
'WENERYCZNE I nłemoc nic. skórne. 
Analizy. Elektroleczenie. Od 9 — 12 
i od 3—9. Niedz. 9—2, 
NIECAŁA 12. 7 
~  Niezamożnym ceny leczulcowe, 


f 


AN ŻE 


| znajdował się bez treningu, a z drugiej 


f Zamaczyć należy. że Stogowski za- 
$ mmieszbuje w dalszym ciąxu w Toruniu. 
/ gdzie ma bardzo korzystna posadę. 
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Oddawna zwracało powszechną uwa- 
zę zjawisko. że Polska. tak wielkiemi 
krokami idąca naprzód we wszystkicli 
dziedzinach sportu, w łyżwiarstwie po- 
zostaje daleko wtyle za kralami ma- 


iącenń taki sam. a mawot jeszcze la-' 


godmiejszy miż nasz klimat. Przyczyny 
tego stanu rzeczy szukać nakży oczy- 
wiście w pierwszej linji w braku sztucz 
nych torów łyżwiarskich. 

Aczkolwiek bowiem nieraz nawet ? ti 
nas liczba dni Ślizzawkowych jest fiè ty 
łe pokaźna. że możnaby w ciągu tego 
czasu coś zdziałać, to jednak stałe prze- 
platanie dmi mroźnych odwilża, sprawia. 
że o SVstematyczności pracy mowy być 
nie może. Z druziel strony nawet tak 
wyjątkowe ziiny, jak w r. 1928—0 mie 
sprzyjają rozwojowi łyżwiarstwa. gdyż 
mrozy zbyt wielkie odstraszają masy I 
amiemożliwiają należytą prace. 

Nigdy u nas w środę. nawet w czwat 
tek. niema pewności, czv da się urzą- 
dzić zawody w niedzielę. nigdy w sty- 
czniu niewiadomo.: CZY za dwa tygod= 


nie mie skończy sie sezon. Wskutek to 


go zawodnicy zmiechęcemi sa do poświę- 
canta się tyżwiarstwu. ormanizatorowie 
MTęcz nie mogą Przygotować mpoważe 
niejszych inprez, a sprowadzenie tre- 
nera zagranicznego. jest równoznaczne 
z rycykiem. że człowiek pobierający sło 
ną gażę siedzieć bedzie w lokalu klubo- 
wym cąłą zime w oczekiwaniu inrozu. 

Wszystkie niemal stolice Europv Środ 
kowej į zachodniei od dawien dawna 
hr rozwiązały częściowo te pataca kwe 
Bije przez wybudowanie sztucznych to- 
rów w mpałacąch lodowych. Londyn, 
Antwerpia. Paryż, Berlin. Madryt. Me- 
diolan mają swode Palais de Glace. Mia 
fa taką instytucię przed wojną i War- 
czawa. Okazało sie to iednak tak kosz- 
kowe, że wytrzymać to mogły tylko bo 
gate Stolice Zachodu, W Warszawie 
Palais de Glace musiał? zbankrutować 
ber nadzieigmartwychwstania. Jest już 
dziś aksjomaten, że pałac lodowy. na 
"ko by mie dawał deficytu musi: 1) wy- 
rabiać sztuczny lód dla użytku przemy- 
słowego w ciągu lata, 2) musi sport pola 
czyć z rozrywkani o charakterze kaba- 
rełowym w ciagu zimy. 

Pozatem pałace łodowe przedstawiają 
kakie minusy. jak ograniczenie przestrze 
ni i tenrsamemn uniemożliwienie w Sa- 
mem już założeniu szerokie! populary- 
zacji sportu. nichygieniczne warunki tre 


NOTATNIK 


" Nadzwyczsjne walne zobranie Ligi 
rozpoczyna się w sobotę 5 b. m. o godz. 
17.30 w pierwszym, a 18-el w drugim 
ternilnie w lokalu Kasyna Garnizono- 
Wio w Warszawie (Al, Suzcha). W 
razie nieukończeniu obrad w sobotę — 


| œp należy uważać za bardzo prawdo- 


undokpe — posiedzenie hedzia kontv- 
nitowanc w niedziele o godz. 10-el ta- 
mo. Na obrsa wydelegowany Zo- 
stanie specjalny sprawozdawca „Prze- 
glądu Sportowego”. 

Popoludniu delegaci wszystkich klu- 
bów będą obecni na meczu Polonia — 
Ruch. 

Ostatnie decyzje przed verrralnvm 
bojem padną na zebraniu Wydz. Gier 
i Dyscypłmiy Ligi oraz na zebraniu zd- 
rządu Ligi w ozwartek. ź 

Pułk. Krzyski wymieniany jest jako 
rrzysgzły prezes Ligi PZPN-u. 

Blura PZPN zostaly z dniem 28-g0 
września przenisione do nowego loka- 
fu przy ul. Wiejskie] 3 (czwarte piętro) 
w Warszawie. 

Kovacs, irener piłkarski Legii, opusz 
uza w fstopadzie Warszawę i udaje 
ię do Slavii berneńskiej, Miejsce jego 
w Legii zajjinie Pozsonyi, dawny tre- 
„er Cracovii. 

Stogowski, legendarny pomocnik Po- 
Ionii, ma wziać udział w niedziemym me 
czu przeciwko Ruchowi. Stogowski nie 
brał dotychczas udziadu w meczach ligo 
wych, ponieważ iest bardzo wymaga- 
lucy ma punkcie swych umiejętności, i 


strony zapalił się ostatnio do tennisu, 
grając calenńi dniami ira kortach toruń 
skih W ublepła niedziele mozolne 
przygotowanie temisowe zostało nagro 
dzene zdobyciem mistrzostwa m. Toru- 
mia w sitzglu, doublu I grze mieszanej. 


Ostateczna decvzia w sprawie udzia- 


`. ki Stogowskiego w meczu zapadnie po 
t czwartkowym treningu Polonii. 


Hyla wraca w niedzielę (mecz z Ru- 


Er ma stanowisko pomocnika Po- 
„domit. Dwutygodniowa przerwa w grze 


sewowodowana była dyskwalifikacia klu 


| bowa, 


Jesionka (Garbarnia) czynny w bar- 
«vach swego klubu na pozycji obrońcy, 
zdyskwalifikowany został przez Zwią- 
zek na przeciąg dwuch tygodni, za bru- 
talna grę na meczu z Cracovią. 

Surowa dyskwałiilkacja (4 miesiące) 
spotkała gracza Varsovij Płońskiego za 
granie pod zmyślonem nazwiskiem iw 
barwach Powiśla. Kapitan Powiśla, Żu 
warski, za zezwolenie ma przeprowadze- 
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PRIEMYSLE MYDLARSKI I PERFUMEDYJNY 
FRU 5.0, WARSZAWA WIF NZBOWAW 


i 
i 


ti „4 


Przełom w łyżwi 


PRZEGLAD SPORTOWY Sobota, 5 października 1929 roku. 


Katowice buduią pierwszy w Polsce sztuczny tor lodowy 


ningu, tatwość przeziębienia się. wresz- 
cie male rozmiary. które uniemożliwiają 


wy, wobec konieczności puszczania na 
lód znacznych zastępów słono płacącel 
publiczności. 

Wszystko to razem sprawiło, że pała 
ce lodowe nie wytrzymały próby. życia. 
Te, które istnieją, sa na wymarciu, Za- 
stępujc je dziś rzecz bardziei uowoczes- 
Ma, pod każdym względem praktycznici- 
SZŁA. 

sztuczne tory na otwartem powietrzu. 

Pierwszej próby takiego toru dokonał 
w r. 1912 „Wiener Elslauverein . najpo- 
tężniejsze bodaj towarzysbwo łyżwiar- 


JÓZEF LANGE 


RZ 


PIŁK ARSKI 


nie powyższego oszustwa został zawie- 
Szony na 6 miesięcy. . 

Cichoń, dotychozasowy gracz A-kla- 
sowego Sosnowca, zgłosił swe pnzy- 
stąpienie po powrocie z wojska do IFG, 
gdzie zasili pierwszą drużynę, 

Trzeci mecz Lechja — 9 p. a. c. de- 
cyduiący o zdobyciu przeor ~ jedli « 
tych klubów mistrzostwa grupy. i wel- 
ściu do finału rozgrywek międzyokrę- 
gowych odbędzie się na neutralnym 
gruncie w Przemyślu 13 października. 

Mecz Sokolęta — Ogniwo o wejście 
do warszawskiej ki. A został przerwa- 
ny po 20 min. gry przy Stanie l:l. a 
anie 1:0. ` 


odbył się w niedzielę w Witmie. Każdy 
zespół składał się conajmniej z 10 za- 
wodników, którzy osiągnęli ustalone 
przez organizatorów minima. Zwycię- 
żyła Pogoń, osiągając 13955.20 pkt. 
czyli o 2727,35 więcej od geszłorocz- 
ucgo zwycięzcy AZS. Indywidualnie 
wygrał Zbyszek 1703,50 pkt. 

Wyniki zwycięzców: 100 m. — Ka- 
zik 12.3, wdal — Zbyszek 602, wwyż— 
Wibt 155, kula — Zbyszek 10,53. osz- 
czep — Suchodolski (wszyscy Pogoń) 
4088. Zawodnicy wybierałi dowolnie 
skok, bieg i tzut. 

Trójbój drużynowy pań przyniósł in- 
dywidualne zwycięstwo Sawickiej 
(AZS). Każdy zespół ficzył 5 zawodińi- 
czek. Nagroda Ośrodka W. F. nio z0- 
stała rozegrana, ponieważ niektóre Za- 
wodniczki me uzyskały wymaganych 


minimów. Zwyciężyjy manie: 60 m. i; 
| skok wdal — Sawicka (AZS) 8.8 i 3.08, 


kula — Hermanowtczówna (AZS) 9.03, 
dysk — Massanówna (Sokół) 19.38, 

Klub bokzerski, który ma skupić naj- 
celnie'sze mie'scowe siły bokserskie 
powstaje w Wiłnie. Głównym organi- 
zatorem fklubu jest znany dzie'»oz p. 
Kołakowski 

Błonie. Policyjny K. S. rozwija się tu 
bardzo pomyślnie. Klub Hczy obecnie 
116 członków i dzieli się na następują” 
ce sckoje: lekkoatictyczną, piłkarską, 
kolarską, szormierczą i oświatową. 
Ostatnio PKS zwyciężył w Żyrardo- 
wie Gwiazdę 12:0 (5:0). 

Zgierz. Sokół — Kadimah (Łódź) 5:3 
(3:0). Zaw. towanzyskie. Zasłużone 
«ESO Sokoła. Sędzia p, Szuma- 
cher. 

Mecze koszykówki: Gimn. | — $o- 
kół 14:8, ŻKS (komb.) — Gimn. U 7:4, 
Gimm. 1 — HKS (Łódź) 16:10. Najlen- 
szy ua boisku Czernikowski (Gimn. 1). 
Hazena: HKS — Ginmazjum 9:6. Wy- 
różniły się Połowska (harcerze) i Że- 
lazowska (Gimn.). Sędziował p. Bana- 
chowski słabo. 


ŻE AZ z EE 
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Erxleben zwyciężył w Kaliszu w obu 
biegach na 10 kim. (9.9 min.) i 20 klim. 
(17.20 min.). Kędzia (Warszawa) w bie- 
gu na 500 mtr. miał czas 35.8 sek. 

Zawody kolarskie o mistrzostwo Pa- 
bjanic odbyły się w niedzielę na trasie 
Pabianice — Łask — Wadlew — Wola 
Kamocka i z powrotem. Jako pieonwszy 
przerwał taśmę Szenrok 4:12.30, mając 


.| koło przewagi nad pozostałyini. 2) Ob- 


dartus (Orlę) 4:12:30.4. 3) Pryca (P. T. 
C.). 4) Tyliński (Kruschender). 5) Poseł 
(Kruschender). 6) Chojnacki (Krirsche1- 
der). Szęnrok zdobył tytuł mistrza po 
raz piąty z rzędu. 


Jubileuszowy wyścig kolarski ŁKS | trzymał list. 
— Transmisjami z zawodów sporto- | 
wych zrobiliście wielką przyjemność. | życia radja ze sportem i kultura ciała? | dla 
U y Józeł Włodarkiewicz. |bódź jest winna wdzięczność, |" =4, 

ć rel 


odbył się na szosie Pabjanice — Łask 
na przestrzeni 50 klm. Zwyciężył Szy- 


|skie na kuli ziemsklej. Próba wydała 
| rezultaty nadspodziewane. Z iednej stro 


w nich należyty trening czysto sporto- |ny Wiedeń stał się obok północnego 


Oslo najświetniejszvm ośrodkiem sportu 
| łyżwiąrskiego w Starvm Świecie. z dru- 
gicj strony pod wzgledem finansowym 
itnpreza wypadła Świetnie W. E. V. sta- 
le powiększał teren lodu sztucznego. a 
za jego przykładem wybudowano w sa. 
mym Wiedariu trzy dalsze tory prvwat- 
ste, które cieszą się najwiekszem powo- 
dzenieni. 

Za Wiedniem poszły {me miasta. 
Sztuczne tory na otwartem powiotrzt 
posiada dziś Budapeszt, a wkrótce posią 
dą Temeszvar. Graz. Linz, we Włoszech 
Mediolan I o dziwo. słoneczna Nicea we 
Francji. w Niemczech aż 5 miast (Ber- 
in. Hamburg. Monachium. Frankfurt, 
Wrocław, wreszcie Pragą j Zurych. Ko- 
nieczność zapnowadzenią sztucztiego lo 
du powstała nawet w Szwecji. gdzie bu- 
dują się tory w Szłokhołmie i Gótebor- 
gu. Niezależnie od istniejącego Palais 
de Głace wybuduje tor odkryty i Paryż. 


Przewaga torów otwartych mad kry- | dewszystko znacznie lepsze warunki hy- 
temi przejawia się przedewszystkiem w1 gicincziic. 


ich muieiszej kosztowności. A więc nie 
potrzeba budować niezwvkle kosztow- 
nych hal o wielkiem sklepieniu, dalej 
można zaczynać od 


go istmiele lód naturadny. a 
powodzenia tor sztuczny powiększać. 
Dalej we wszystkie dni nwoźne maszy- 
ny chłodzące są mieczynne, w dni pół- 
mroźne działają częściowa co kolosal- 
nie redukuje koszty eksploatacji, Wresz- 
cie na otwartem powietrzu jest zimą za- 
wsze ztacznie chłodniej. niż w hali i 
przeto maiej kosztownie wypada praca 
maszyn. 

Niezależnie od tego tor otwarty posia 
da takie awamtaże sportowe, iak moż- 
ność stopniowego rozbudowywama go 
do dowożnych rozmiarów, w szczegól- 
ności urządzenia sztuczuego toru wy- 
ścigowego długości 400. a nawet 500 
m.. możność dostarczenia taniej Śliz- 
gawki dla jakmajszerszvch mas. a na- 


Dr. Laskownicki, 


o kryzysie i walnem 


Liga drży w posadach. 
Zagrożone spadkiem do kl. A kluby 


wiceprezes Ligi 
zebraniu niedzielnem 


jkiemi sposobami, by nie spaść do sza- 
trego tłumu, z którego nikt do ekstra- 


bronią się wszelkimi możliwymi sposo- | klasy nie wraca, lecz przeciwnie ginie 
bami. Nie zawsze są one lojalne; czę- | staczając się coraz niżej. Dowodami te 
sto spotyka się tu operacje, które w |go są chociażby losy Jutrzenki krakow 


sporcie mieć miejsca nie powinny. 

Burza, której chmury obecnie się gro 
madzą, znajdzie swe rozwiązanie w 
nadchodzącein walnem zgromadzeniu 
Ligi, które z pewnością malkontentów 
nie zadowoli. Zarząd Ligi w oczekiwa- 
niu zarzutów przygotował materjał, 
który nietylko służyć mu będzie ku 
obronie, lecz pozwoli inu zająć stano- 
wisko atakujące buntujących się prze- 
ciwników obconego systemu. 

Poza stanowiskiem całego zarządu 
ligi, viceprezes p. Laskownickł przygo- 
towuje własny projekt reformy, który 
wylaśnił nam jak następuje: 

— Nie trzeba nikogo przekonywać 
o tem, że piłka nożna jest najpopular- 
niejszym u nas sportem. Jednakże ani 
jeden z klubów piłkarskich nie może się 
w należyty sposób rozwinąć ani wybić, 
a to z powodu braku zainteresowania 
ze strony publiczności i klubów wyż- 
szych klas a zwłaszcza ligowych. Jedy 
nie te ostatnie cieszą się powodzeniein, 
czego dowodem jest chociażby fakt, że 
na 12.000 zł. jakie przyniósł dzień P. 
. P. N. — drużyny ligowe wpłaciły 
10.5000 zł. A więc 13 drużyn ligowych 
przyniosło 7 razy więcej pieniędzy niż 
600 innych drużyn piłkarskich w Pol- 
sces(U!) 

— Dalej nasze reprezentacje pań- 
3iwuwę, soniduujy dE wyłącznie 4 ulu: 
żyn „wybranej trzynastki“ podczas gdy 
inne zespoły nie wchodzą zupełnie w 
rachubę. 

— Powody te wyjaśniają usunięcie 
w zupełny cień klubów nieligowych. 
Dlatego też, gdy istnieje tendencja 
zmniejszenia liczby drużyn lizowych — 
zagrożone spadkiem bronią stę wszel- 


towarzyskie. RKS o klasę lepszy od 
przeciwitika. Tempo żywe. Sędzia p. 
I Bajtler. 

Tomaszów Maz. Lechia — Hakoah 
2:1. Brutalna i krzykliwa gra Hakoahu. 
Bramki dla Lechji Kadach i z karnego, 
dla Hakoahu — samobójcza. Sędzia p. 
Grimajzen. Sokół — Tomaszowianka 
2:1. Zaw. towarzyskie. 


kabi poniżej formy. Sędzia p. Woli. Cu- 
javia — Strzelec 4:2 (0:2), Cuiavia — 
Tur 4:1. Zasłużone zwycięstwa Cuiavii. 
| Wszystkie mecze o mistrz. podokręgu. 

Biegi kolarskie o mistrz. Makabi: 50 
klm. — Taiclner 1:47.8, pięciokrotny 
zwycięzca; II klasa:15 kim. — Niren- 
berg 31:03; Hi klasa 10 klm. — Rogen 
20:35. 

Płock. W zawodach wewnetrznych 
Jagiellonki zwyciężyli: 100 m, — Ki- 
rowski 12,4, 800 m. — Mioduski 2:24, 
wdal — Kuskowski 5,25, wwyż — Ra- 
cięcdki 150. tyczka — Marjański 2,60. 


Włocławek. Makabi — Kraft 6:1. Ma- | 


| skiej, Hasmonei łwowskiej i Toruńskie- 
go Klubu Sportowego. 

— Należy więc koniecznie stworzyć 
coś pośredniego pomiędzy ligą a tym 
tłumem drużyn, co niożna osiągnąć tyl- 
ko przez zmniejszenie liczby drużyn 
kl. A w okręgach, co wywoła podnie- 
sienie się poziomu gry tejże klasy. 

— Następnie konieczną jest rzeczą 
i nadanie pewnego znaczenia tymże klu- 
| bom oraz zapewnienie kontaktu ściślej- 
szego z drużynami |ligowemi, przez 
jstworzenie rozgrywek puharowych z 
udziałem wszystkich drużyn okręgu. 
— Ponadto baczniejszą uwagę nale- 
ży zwrócić na międzyokręgowe roz- 
grywki finałowe. które cieszyły się 
sporem powodzenie. P. Z. B. N. liczył 
się z dużym deficytem — jednakże mi- 
le rozczarował się związek tylko dwu- 
j tysięczną stratą. 

— Wobec tego, że zainteresowanie 

podobnemi rzeczami międzyokręgowe- 
j mi istnieje, i zawody te stosunkowo ma 
jły przynoszą deficyt należy rozgrywki 
te rozszerzyć, przez dopuszczenie do 
nich dwóch drużyn z jednego okręgu, 
które lednak nie spotkałyby się uprzed 
| vio w jednej grupie. 
i  — Projekt mój jeszcze nie jest udoe 
;skonałony; potrzeba w nim wielu po- 
prawek, które uzupełnić należy przy 
sZCczęgUłówcii uiiawianiu ua Zgiollta- 
dzeniu. 

— Pozatem jestem zdania, że najbar 
dziej odpowiedniem miejscem dla re- 
zerw ligowych drużyn — to kl. B. 

Tyle p. Laskownicki. Projekty vice- 
prezesa ligi są nowe i oryginalne, Podaje 
my je do wiadomości czytelników bez 
komentarzy ze swej strony. 


| 27,80, oszozep — Kuskowski. 

! ,Makabi—lJautrznia (Sierpc) 3:0. Zwy- 
cięstwo zbyt skie. Najlepszy Sadzaw 

[Ka zdobywca wszystkich bramek. Sę- 

| dzia p. Szatan. 

i Kalisz, Z. K. G SS — R. K. S. Jn- 


| Strzostwo kl. C. 


„T. S. Prosna — Z. K. G, S. 3:1. Wy- 
nik dla Prosny niezasłużony, gdyż Z. 
K. G S. przeważał przez calą grę. Me- 
czem tym Prosna ostatecznie zdobyła 
ipistnzostwo podokręgu kaliskiego ki. 
B i przystąpi do rozgrywek o przejście 
do kł. A. 
| Zagłębie Górnicze. Soła (Oświęcim) 

— Hakoah 3:1. Goście zaprezentowali 

ładną grę. Hakoah z młodym Friedle- 
jrem na obronie. Sędzia p. Dulemba. 
| Sosnowiec — Zagłębie (Dąbrowa) 4:3. 
! W Sosnowcu świetny K. Cichoń. dobrv 
I Wałcz. Bramki dla Sosnowca: Cichoń 


| (3) i Kijański, dla Zagłębia — Bana- 
110 przez płotki — Betley 18, kula — Siak (2) i lewy łącznik. Sędzia p. Ptak. 


SPORT PRZEZ RADJO 


Radio i sport. Napozór zdawałoby 
się, że to dwa przeciwue bieguny, po- 
jeoia, które nigdy się wzajomuie uie 
pokrywają. A jednak... A 

Oto obrazek: Prawie ciennio. Migo- 
tiiwe światło naftowej lampki z zakop- 
conem szkłem nie może zwalczyć imro- 
ku tloczącego się po kątach dużego 
pokojy schroniska narciarskiego, Trud- 
no jest rozróżnić twarze i postacie le- 
żących na pryczaoh narciarzy, trudno 
| zgadnąć, Co za sprzęt wala się rozrziu. 
34 w mieporządku po stole i podło- 

ze. 

Ktoś wstał, zdjął z gwoździa migo- 
cącą lampke, przybliżył się do stoją- 
cego w rogu dużogo jak komoda radjo- 
odbiornika į zaczął coś kręcić. 

Do cichego, pogrążonego w półmro- 
ku i półśnie pokoju wdarł się ostry 


przejnnyący gwizd, zgrzyt, a późnici | laka. i 
Słyszeli swoisie przemówieńe mai- | 


poplynęły skoczne, podrywające me- 
lodje lazzebatkiu. Warszawa, Paryż, 
Londyn... = Otworzyć okno — krzyk- 
nat rozpromieniony młodzieniec — Zi- 
gorąco jest tańczyć! 

Sport i wadjo dały się połączyć, Spot 
kały się w izbie schroniska tak, jak 
ciągle się spotykają na dalszych wy- 
cieczkasłi jachteni bodzia inotorowa. a 
nawet kajakiem... 

Zreszią to jeszcze nie wszystko — 
przyjaźń radja ze sportem ma Mine. 
picknieisze karty, Patrzmy. Redaktor 
radickroniki, Gr. Marjan Stępowski o- 


=t „mafski w czasie | godz. 41 min, 0.8 sek. i Nie zuałiżuiy sportu, jesteśmy żuż lecie l, 


aa BR 


r 


4 cego pięcioboju w Wilnie. czy 


KAR 4 ors 


wi — teraz widzimy, że sport nie jest 
tak głupią rzeczą — lak myśleliśmy — 
piszę jedna z radjosłuchaczek, matka 
dorastających dzieci. 

Jalej: na głębokiej prowincji, gdzie 
posiadacz piłki jest „ośrodkiem wycho 
Wania fizyoznego, a prermunerator 
„Przeglądu Sportowego" „mecenasem 
Sportu“ — gdzie gazety dochodzą po 
dwa dniach, w domu ludowym jest ra- 
djoodbiornik. Dziwią się, starsi, że mło 
dzież późnym wieczorem przychodzi. 


oblepi. „radio“ i słucha „po nocy 
głupstw — konwmikatów lub odczytów 
sportowych”... 


Ten sam mikrofon opowiedział tym, 
którzy nie zdołali się zmieścić ma 10.090 
miejsc dostępnych dla publiczności pod 
czas meczu Nurmi — Putkiewicz jak 
biegł wielki Finn i jak zwyciężył Po- 

a 


większego sportowca świata, słyszeli 
szum braw gdy wychodził ua boiska, 
słyszeli emocjonujący przebieg walki. 

Ten sam mikrofon przenosił wraże- 
nia z boiska w Agrykoli podczas zwy- 
cięsbwa polskiej lekkiej atletyki nad 
ozeską. w czasie "wloślarskich mi- 
strzostw Świata w Bydgoszczy, kobie- 
meczu 
Wisła — Cracovia. 

W tv samym mikrolonie każdy iro 
że usłyszeć codzieniie lekcie xivma- 
styki — owo słynie „pięć nut współ 
życia dla zdrowia”. 

Czy może być Ipszv przykład wspól- 


A i 


| Konieczność budowania takich. czy în 
niewielkiet po- | nych sztuczny 


wierzchni lodu sztucznego. obok które- | la u nas od dawien dawna zrozumiana 
w mfarę | przez wszystkich. z wyiatkiem... msty- 


* 


torów łvżwiarskich by- 


tucji najbardziei do tego powołanej. 1a- 
ką jest niewątpliwie w Warszawie To- 
warzystwo Łyżwiarskie, mające £ plac 
i takie sioruchomości, przy posiadaniu 
których uzyskanie kredytów na budowę 
nic przedstawiałoby naimniejszei trud- 
mości. Sprawa ta zapewne nadał leżała 
by odłogiem, gdybv pozostawić ia in- 
cjatywie czynników łyżwiarskich. 
Szczęściem jednak w ostatnim roku prze 


STANISŁAW PETKIEWICZ 
o 
ROŻNE WIADOMOSCI 


Polski Zwłązek Narciarskł powziął | 
uchwałę, by mistrzostwa Europy, które 
odbędą wię w Oslo w dniach od 23 lu- 
tego do 3 niarca. silnie obsadzić pol- 
skimi zawodnikami. Zawody te odbędą 
się łącznie z kongresem międzynaro- 
dowei-federacii narciarskiej. 

„Olimpiada ałuchoniemych* odbędzie 
się na mocy uchwały kongresu głucho- 
niemych, w sierpniu 1931 roku w No- 
rymberdze. 


Hazenistki łódzkie przygotowują się | 
starannie do sobotniego międzymiasto- ; 


I Treningi odbywają się dwa razy tygod- 


POZA CENTRAMI KRAJU | 


Drużynowy trójbój lekkoatletyczny | Radom. RKS — Barkochba 4:1. Zaw, | Dzwonek 11,12, dysk — Zieleniecki 


węgo meczu Łódź — Praga ALI 
| 


| Zagłębie II — Gwiazda 4:0, Kratt — 


trzemka 5:2. Orlę — Ognisko 3:4. Mi- | 


Kinereth 3:1. 

Hakoah zorganizował zawody kolar- 
skie 50 kim. o mistrzostwo klubu: 1) 
Plawner 1:40 min.. 2) Rosenberg, 3) 
Rozencwajg. Młodziki 20 klm. — Tu- 
czyński 44:00, 


Białystok. Bieg kolarski dookoła 
| Białegostoku (32 klm.): 1) Braud 
| (HKS?) 1:02 min., 2) Kozłowski, 3) Mic- 
| wer (obaj Hellas). 

W czasie tygodnia w. f. uzyskano 
| wyniki następuwiące: Strzelanie z bromi 
niałokabbrowei: 1) Frenkie 40 p. na 
50 możliwych, broń wojskowa 100 m.: 
11) Zimnoch 54 p. na 60 możliwych, ze- 
|społowe — gimn. tm. Zygmunta Au- 
gusta. 


Zawody lekkoatletyczne: panie: 60 


m. — Grycówua (Qimn.) 30.2, wdal — 


mrowiczówna (Sokół) 123, kula, osz- 
|ozep i dysk — Brzezińska (ZKS) 7,73 
m., 16,75 m. i 22.95 m. rekord podokrę- 
| gu. Panowie: 100 m.—Warhaftig (ZKS) 
12,2 (Luckhaus w przedbiegu 12), 800 
| m. — Strzałkowski 4:22,2, wdal—Luck 
| haus (ZMW) 6.03, wwyż — Luckhaus 
168 rek. podokr. wyrównany; Kula, 
oszczep I dysk — Kozłowski (ŻMW) 
11.60 (rek. podokr.), 45.20 i 34.53 m. 
Wyróżnił się wszechstronny Luokhaus. 


Na zakończenie tygodnia odbyła się 
akademia, na której wygłoszono sze- 
teg przemówień. Akadomię urozmaici- 
ła deklamacja poezy) Wierzyńskiego | 
pokazowa wałka bokserska Głon — Ju 
nosza. Akademię zorganizował p. | 
dortowiaz i kpt. Słomka. Wyniki za- | 
wodów: kula pań — Brzezińska 1.97 | 
rekord podokr. 60 m. — Fertelówna | 
(ŻKS) 91, wdal — Krawzówna (Szk. | 
Fiamdl.) 3.85, 
wwyż, wdal, kula i trójbój — Luck- 
kaus (ZMW) 11,9, 174 (rek. podokr.) 
5.93, 10,61, i 1103 
kowski 2:09. 4x 100 m. — Semimarjum | 
49.2. 
zÓZP SZR EDT | pny i oo 
zz En "ink" S KENZI 

Aleksander Sztencel po wycofaniu 
się z czynnej pracy w klubie Tury- 
stów, stworzył sobie nową placówkę 
pracy. Na terenie największych w Pol 
sce zakładów przemysłowych „Widzew 
ska Manufaktura“ powołał Aleksander 
Sztencel do życia klub sportowy pra- 
| Zeta i ciesząc się poparciem Za 
rządu tych Zakładów, wybudował 
PEREDES” najładniełszy stadjon spor- 
llowy Łodzi, na którym już w przy- 
'szłym roku rozgrywane będą zawody 
| kubw ligowych. Stadjon ten, jak 
|również legjon ćwiczących na nim 
|sportowców, jest żywym pomnikiem 
inicjatywy  Sztencela, któremu 


ó w 17 92. ; 
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m. — Goldszmidtówna (ŻKS) 9.4. 200 | 
Goldszmidtówna 4.24 m. wwyż—Nau- ! 


Panowie: 100 m., skok! 


pkt. 800 m. — Strzał. | 


jal inicjatywę w swe rece mezwykle 
ruchiiwy i rzutki zwiazek hokejowy i 
oto musimy skonstatować, że jesteśmy 
bliscy iej zreałizowania. 


Wprawdzie zabiemi P. Z. H. L. prowa- 


dzone w pierwszym rzędzie przez pTe- 


zesa dr. Polaklewicza, ma terenie Wart- 
szawy, wobec ciężkiej sytuacji finanso= 
wej idą jeszcze dość opornie. ałe nato- 
miast znacznie lepiej poszło na Śląsku. 

Oto jeden z naibardziei zasłużonych 
pionierów sportu i wychowania fizycz- 
nego na Ślasku. dr. Saloni. naczełnik 
Wydziału P'czydialiego Woiewództwa 
i Prezes Śląskiei Rady Sportowej. DWO- 
łał na dzień 24 września posiedzenie, w 
którem wzięli oprócz miero udział dr. 
Kocur. burmistrz Katowic. dr. Spalten- 
stem, burmistrz Królewski Huty i o. 
Karczewski burmistrz Mysłowic, w 0- 
beaności rzeczoznawcy zagramicznego 
imż. Schmiedta (współwłaściciela wies 
deńskiej firmy. budującej tory sztucz- 
ne. w oałej Europie .Schmiedt et 
Gróssch*) i rzeczoznawców polskich 
dr. Połakiewicza i kpt. Loteczki. 


Po dłuższej dyskusii zebranie to Za- 
kończyło się wynikiem pozvtywnym: 
oto sztuczny tor. kosztem około miliona 
złotych, wybudowany zostanie w Ka- 
towicach, wspólnym wysiłkiem woje- 
wództwa i miast Katowic. Mysłowic $ 
Królewskiei Huty t 

Po wyszukaniu odpowiedniego miejsca 
i sporządzeniu planów. przystąpi się do 
budowy, którei rozpoczecie wyznaczono 
na dzień 1 kwietnia 1920 r. Jako dzień 
otwarcfA przewidziana iest data 1 li- 
stopada roku przyszlego. Tor sztuczny 
obejmować będzie poczatkowo obszar 
4000 m. kw. obok niego zmajdować 
się będzie miejsce na tor iraturadny” i dał 
szą rozbudowę sztucznego. 

Wybudowanie toru w Katowicach be- 
dzię wiekoponmą zasługą iego inicjato- 
rów z dr. Salonim ma czele. Tor taki 
nietylko bowiem stanie sie baza dla roz 
woju łyżwiarstwa i hokeju w wok- 
wództwie ślaskiem. ale nadto za przy- 
kładem Katowic niewatpliwie pójda: iite 
ne miasta polskie. klóre beda musiały 
się przekonać naocznie, Że jest to nie- 
tylko instytucja użyteczności publicznej. 
ale nadto jest to przedsiebiorstwo docho 
dowe. . 

Niewaipliwie w szeregu tym pierwsza 
będzie Warszawa. A 


niowo pod kierunkiem por. Woskowi- 
cza. Mecz ten, jak wiadomo, odbędzie 
się w Warszawie. $ 

Decydujący mecz bazeny o mistrzo- 
stwo Polski odbędzie się 13 paździer- 
nika między Ł. K+S. a Grażyną, wobec 
wygrania pierwszego spotkania przez 
ŁKS walkoverem, a drugiego  pnzez 
Grażynę 8:5. Miejscem rozstrzygające) 
rozgrywki będzie — o lle się zgodzi 
Grażyna — Łódź, w przeciwnym zaś 
wypadku Toruń lub Poznań. 

Harry Tzerr, b. mistrz bokserski Poł 
ski wagi średniej, zasilił szeregi O- 
limp w Grudziądzu i walczyć będzie 
obecnie w wadze półciężkiej. 

Ostatni mecz koszykówki w grupach 
rozegrany zostanie w najbliższą niedzię 
lę w Katowicach między HKS (Lipiny) 
a Czarną 13-tką (Poznań). Wynik: me- 
czu niema wpływu na układ drużyn fi- 
nałowych. A 

Mistrzostwo w piłce koszykowej pań 
rozegrane zostanie w Krakowie 20 pa- 
+= wód Turniej odbędzie się już na 
sall. 

Turniej siatkówki o mistrzostwo Pol- 
ski dla zespołów żeńskich i męskich zo- 
stał odłożony o tydzień i odbędzie się 
w Warszawie 12 i 13 października. Do- 
tychczas zgłosiły się do turnieju zespo- 
ły mistrzowskie (w obu kategorjach) 
z Warszawy. Łodzi i Wilna. 

Dalsze zgłoszenia przyjniuje do 6 b. 
m. : 
Regaty WTW zorganizowane na za- 
kończenie sezonu dały następujące wy- 
niki: czwórki wyścigowe — osada p 
st. Hirszowskiego. iedvnkt — Zastawnyv 
i Leszczyński, czwórki półwvścigowe— 
osada pod st. Hirszowskiezo, ósemki— 
osada pod st. Szulca. jedynki starszych 
— Antonowicz w. o. i 

Regaty odbyły sle przy pieknej po 
zodzie į licznie zebranej publiczności. 

Dwa kursy pływackie urządza w dru 
giei połowie października Łódzki ośro- 
dek Wychowania Fizycznego. Jeden 
kurs początkujący dla pań — drugi in- 
struktorski dla panów.  Instruktorami 
kursów są: kpt. Kuncewicz długoletni 
mistrz Polski, który bawi obecnie w 
Łodzi i komendant ośrodka. 

Wyścigi kolarskie i zawody bokser- 
skie w Helenowłe zostaly zorganizo- 
wane w czasie tygodnia „Strażaka w 
Łodzi. W wyścigu o nagrodę Łódzkiej 
Straży Ogniowej Ochotniczej przedbieg 
| wygrał lekko Szmidt przed Raabem. 
w drugiin po walce z Rettigiem wycho- 
dzi zwycięsko Zybert. W przedbiegu 
trzecim Einbrodt wyprzedza o gumę 
Braunera. Międzybieg wygrywa Bra- 
uner. Finał wygrywa Szmidt, który 
znajduje się w b. dobrej forinie, 2) Zy- 
bert, 3) Brauner, 4) Einbrodt. Następ= 
nie odbył się bieg amerykański para- 
mi, do którego stanęło 8 par. Bieg wy- 
grywa zdecydowanie para Szmidt — 
Zybert. 2) Einbrodt — Brauner, 3) Ra- 
ab — Wiśniewski. 

W zawodach bokserskich w w. kogu- 
ciej walczyli: Małoszczyk (Sokół) z 
mniej rutvnowanym Toporkiem (Po- 
znański). Zwycięstwo puktowe odniósł 
Małoszczyk. W. płórkowa: Garncarek 
(Poznański) — Cyran (Zjednoczeni). 
Garncarek przy stałej przewadze od- 
nosi zwycięstwo na punkty. W. lekka: 
Marczewski (Zjednoczeni) — Hantz 
(Poznański). Marczewski — jakkolwiek 
nie przedstawia żadnej klasy, był jed- 
nak o całe niebo lepszy od swego 
przeciwnika. W w. mieszanej walczyli: 
Rubin (Bar Kochba) — Niewski (Zje- 
dnoczeni). Zasłużone zwycięstwo Ru- 
bina, który przeważał w pierwszych 


| dwóch starciach. 


Pięcioklm. bieg na przełaj Strzelca 
w Łodzi przyniósł zasłużone zwycię- 
stwo Kaźżmierczakowi w czasie 15 mili, 


23.6 sck., 2) Kunda, 3) Kubiak, w“ ~ 


Wielkie postępy lekkiei atletyki fran- | 
cuskiej w roku bieżącym znalazły swój 
wyraz w zwycięstwie nad Anglią i w 
dzielnym oporze stawianym reprezenta- | 
Kii Niemiec. a wreszcie w świeżo odnie- | 
sionem zwycięstwie nad pełna reprezen- 
tacia Finlandii. Trzeba coprawda przy- | 
znać, że o ile Francja wykazuje obec- 
nie ogromne postępy w łekkiei atletyce. ! 
© tyle Finlandja przeżywa dość ostry | 
kryzys, tak że np. Larva i Loukola mu- | 
Kieli biegać nie swoje dystanse. by za- 
pełnić luki. 

Z wyniku meczu Francia — Finlandja 
możemy wysnuć jeszcze ieden cenny | 


iwniosek. Pierwszą potęgą  lekkoatle- 
kyczną Europy są teraz bezsprzecznie | 
Niemcy. Świadczą o tem wymownie wy 
niki spotkań bieżącego sezonu. Niem- | 
cy pokonały przecież w wysokim sto- | 

sunku i Amglję i Francie. Francia ule- | 
gla nieznacznie Włochem. a pokonała | 
Finlandię. Finlandia natomiast byta zu- 
pełnie równorzędnym przecfwnikiem | 
dla Szwecji. 


TENNIS 


Turniej tennisowy w Meranie rozpo- 
czynający się 5 b. m. zgromadzi na| 
starcie przedstawicieli 15 państw. Pol- 
skę reprezentować będą Dubieńska, 
Jędrzejowska, J. Stolarow. Amerykę — 
miss Ryan; Danię — Worm, Gleerup, 
Rasmussen; - Niemcy Froitzheim, | 
Kleinschroth, Dessart, Buss, Kulfhann, 
Friedleben, Schomburg, Hartz, Janec- 
ke, Kallmeyer; Anglie — Hughes, Lee, 
Collyer, Francję — Boussus, de Plaix, | 
Matthicu; Indie — Joni, Sleem: Wto- 
chy — de Stefani, del Bono, Serventi, 
Minerbi, Valerio i t. d.; Japonię — | 
Ohta; Monaco — Landau, Gallepe: Ho- | 
landię — Canters; Austrię — Matejka, | 
Artens; Czechy — Kożeluh, Menzel, | 
Malecek, Rohrer, Deutsch; Węgry — | 
Kehrling, Schröder; Szwajcarię — Ae- 
schlimann. 

Konkurencja, jak widzimy, naprawdę 
pierwszorzędna. 

Jan Kożeluh powraca w szybkiem tem 
pie do formy, czego dowodem jest zwy 
cięstwo nad doskonałym Menzlem w 
finale turnieju w Trenczymie. Menzel 
wygrał dwa pierwsze sety w Stosuniku 
2:5, 6:4, prowadził w trzecim 4:1, po- 
tem jednak opadł zupełnie na siłach i 
Kożeluh bez trudu zwyciężył 10:8, 6:1, 
6 


4d 

Karel Kożeluh, najlepszy tennisista | 
Świata, pokomał w Forest Hill Richard- 
sa w pięciu ciężkich setach. 

Morpurgo najlzpszy tennisista Włoch 
1 dziesiąty Świata, ma zamiar wycofać 
się z czytmcgo życia sportowego zpo- 
wodu kontuzji. «ogi,.„którcj .. doznali 
zed paroma miesiącami. w czasie me 
ozi z Tildeńcm. 

Turniej tennisowy w Villa d'Este 
(nad jeziorem Como we Włoszech) przy 
niósł w grze podwójnej zwyciestwo pa- | 
rze Hughes, Lec nad induska parą: Cha- 
rinjvan, Sony w stosunku 9:7. 3:6. 6:2, 
6:4. W grze pań zwyciężyła Valerio, 
biąc Eddengron 6:1. 6:4. 


441 bofsk sportowych powstało w 
ciągu jędnego roku we Włoszech. Oto 
jaik „ię wyraża pomoc rządu włoskiego 
dla' sportu. 

Pływak austrjacki Bernat, który wsi- 
fował przepłynąć kanał La Manche z 
Dover do Calais, musiał zrezygnować 
po 15 godzinach walki na 3 mile przed 
brzegiem francuskim. 


i derers 1:2. 


PRZEGLĄD | SPORTOWY Sobota, 5 października 1929 roku. 


| ———_— m 


Francja wygrywa mecz lekkoatletyczny z Finlandią 70:69 


W tych warunkach możnaby więc mó | przeciwnikiem Niemców na świecie jest | następujące: 


wić jedynie o wake Niemcy — Szwecja 
— Włochy, jako jedynych państw nie- 
pokonanych w sezonie bieżacvm. Po- 
równując jednak wyniki. nie ulega wąt- 
| pliwości, że Niemcy zwycieżyłyby į ze 
Szwecją i z Włochami. 


Jedynym więc | dze z sprintach i dystansach średnich. | 


Ameryka, która jednak wvszłaby z| 10.8, 2) Rousseau (Fr.). 3) Koupenen 


pierwsza potencją Europy napewno nie | (F.), 4) Pitkanen’ (Fin.): 400 mtr.: Mou- 
mal zwycięsko. lines (Fr.) 49.2, 2) Feger (Fr.) 49,6. 3) 
Francja zawdzięcza swe zwycięstwo | A. Järvinen (Bad o 3 mtr. 4) 


w meczu z Finlandią zmacznei przewa- | (Fin.); 800 mtr.: 
W rzucie dyskiem į skoku wwyż. Zade: | Dabat (Fr.). Larva prowadził przez 
cydowały więc przedewszystkiem biegi. | 650 mtr. a Keller wyszedł ma finiszu ma 
Finlandja dominowała w oszczepie. kuli. | czoło, bijąc Finna o pierś. zresztą w ama | 
długich dystansach. skoku wdał j tycz- | logiczny sposób jak na meczu z Niem- 
ce. Płotki nie wykazały wyższości Fin- | cami pokonał Peltzera. 
nów jedynie wskutek dyskwalifikacji do! 1500 mtr.: Ladoumezue (Fr.) 3:56.2, 
skonałego Sjoestedta. Coprawda nai-, 2) Loukola (Fin.) 3:59,4, 3) Leducąq (Fr.) | 
| lepszy Francuz Sempe nie startował. 4:02,6. 4) Helgas (Fin.): 5000 mtr.: 1) 
Wynik szczegółowe spotkania były Nurmi (Fin.) 14:55,4, 2) Toivonen (Fin) 


NA BIEŻNIACH CAŁEGO ŚWIATA 


tigues (Fr.). Prowadził od startu Toi- 
vanen przed Dartiguesem i Nurmim. Po 
1500 mtr. Nurmi wyszedł na czoło, a 


Huhta | Dartigues spadł na ostatnie miejsce już 
Keller (Fr.) 1:57.2. 2) | na 2500 mtr. 
Larva (Fin.) 1:57.4, 3) Janssen (Fin.). 4) | 110 mtr. płotki: 1) Vilen (Fin.) 15,8, 2) 


Nurmi biegł zupełnie sam. 


Na lowo Koscyak, dwukrotny pogromca Petkiewicza, rusza ze startu. Na prawo Martin (Szwajcaria), zwycięża w biegu ma 1000 y. w mistrzostwach Noa 
wego Jorku. W środku najlepsi długodystansowcy Anglii i Niemiec, prowadzeni przez Dieckmanma (Niemcy), wałezą w biegu 3 mil. ang. 


MIĘDZY DWIEMA BRAMKAMI 


W m'strza:twie Anglii znów nicspo- 
dzianki. Arsenal, który przed tyvgod- 
niem zepchnął Derby County ze stano- 
wiska leadera dozmał z kolci dwuch po- 
rażck: z Aston Vitlą 2:5 i z Bolton Wam 
Derby County natomiast po 
przegranej 0:3 z Manchester City spadł 
aż na siódme mieisce. Skoki takie w ta- 
beli sa naturalnie możliwe tylko w lidze 
| angietskiei, gdzie w tei chwili sześć klu- 
bów (ods trzeciego do dziewiątego) nma- 
ją po dziewięć punktów. 

Na czoło tabel? wysunat się Leeds 
United dzięki dwu zwyciestwom nad 
Portsmouth 1:0 i nad Burnlevem 3:0. 
Trzecie miejsce zaimuie Sheffield Wed 
nesday. mistrz zeszłoroczny. który DO- 
konal Bolton Wanderers 3:1. a z Shef- 
field United grał 2:2. Na końcu tabeli 
zmajduje się ciągle Portsmouth. 

W lidze szkockiej Rangers i Celtic 
maja po trzy pumkitv stracome i przy- 
puszczanie znów mistrzostwo rozegrają 
między soba. 

Spotkanie piłkarskie Londyn — Ko- 
lonia rozegrane w Londynie. zakoń- 
czyło się zwycięstwem amatorów an- 
gielskich w stosunku 7:3 (4:2). Pnzed 
paroma miesiącami Kolonia pokonała 
Londyn w stosunku 1:0. 


a 


| 


NOZNA PES | 


"NAJLEPSZA /'OSZCZEPNICZKA ANGLJI 
Miss E. Letts, osiąga stale rw rzucie oszczepem ponad 30-mtr., co ma Anglie, 
w kitórej rzity są niepopularne, jest bardzo dużo. 


Bodaktor Naczelny; KAZIMIERZ WIERZYŃSKI, : 
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Reprezentacja Paryża została poko-| Mistrz olimpijski Urugwaj pokonal | 
nana w Ditsseldorfie przez reprezentację | swego przeciwnika z Olimpiady i je- 
tego miasta w stosunku 1:4. dynego grożnego konkurenta w Połud_ 

Międzypaństwowe spotkanie piłkar- | niowej Ameryce — Argentynę w sto- 
skie Szwecja — Norwegja, rozegrane Lsunku 2.1. Przed paroma tygodniami 
w Oslo wobec 23.000 publiczności, za-, Argentyma pokonał Urugwaj w iden- 
kończyło SĘ uicspodziewanem gwy- | tycznyin stosiitku. 
cięstwem Norwegów w stosunku 2:1. | à 9 
Szwedzi wystawili drużynę- złożoną Mistrzostwo PAE al gosta- 
wylacznie £ miodych dobie ących do 1 "9ppoczele meczem Ansia = Irlan 
Woro Wa OLI OZOLld uji WhavsNis INO TE w stostmiku 7:2, 


gowie mieli wyrażną przewagę, a Ję- [ 
dymą bramkę stracili z samobójczego | "W mistrzostwie Austrjl Admira zo- 


stnzału. stała niespodziewanie ale zasłużenie 
e 
OLIMPJADA BAŁRANSKA 
„Olimpiada* fakkoatletyczna państw | ciwnikami, jak wskazują wyniki elimi- 


macji, rozegranych w niedziele: 100 mtr. 
Il sek. 200 mtr. 21.8. 400 mtr. 50,4, 
800 mtr. 2:00. 1500 mtr.: 4:13, 5 klm: 
15:40, 110 mtr. płotki 15.1. kula: 13,30, 
dysk: 40.00, oszczep: 62 mtr. wedal: 
740, wwyż: 190, tyczika: 4.00 mtr. 


Mistrzostwa Austrji w biegach szta- 
! fetowych przywiosły wyniki następują- 


bałkańskich rozegrana w Atenach wo- 
bec 50,000 (!) publiczności. wvkazała w 
pierwszym dniu przewage Grecji (27 
pkt.) nad Rumunią (14 pkt.), Jugosła- 
wią (9 pkt.) i Bułgarią (6 pkt.). 
Wyniki szczegółowe były nastęmiią- 
ce: 100 mtr: Frangudi (Gr.) 11.2. 2) 
Wamwakas (G.). 3) Czezezi (R.): 800 
mür.: Pedam (B.) 8:02,8. 2) Georrapou- 


ce: 4x400 mir, i olimpijską Hakoah 3,34 
i 3:37.2, 4x1500 i 4x100 mtr. W. A. F. 
TŻ i 44,5, 4x100 mtr. pań Vienna 


los (G.). 3) Velcovici (R.): 110 mtr. płot 
ki: Mantikas (G.) 15.6. 2) Bartovice (J.),! 
3) de Aj a. 10 kim.: Bekaris (G.) | 
35:23:6, 2 ranis (G.). 3) Hie (R.);| 
4x400 mtr.: Grecia 3:39.8. 2) Rumunia; '25 klm. chód w Paryżu w doskonałej 
skok wwyż: 1) Burtovic (J). 2) Geor- | międzynarodowej obsadzie' miał przy- 
gapoulos (G.), 3) Schopp (R.) po 175 c.| nieść nowy rekord światowy. należący 
Lekkoatleci niemieccy przybydi już | ŚR do Sieverta (Niemcy) z czasem 
do Tokio (naturalnie bez Peltzera i| 2:02 Próba ta się nie udała. zwycię- 
Mołlesa. którzy gonia ich samotnie) i| żył ac Włoch Valente w czasie 
są podejmowani niezwykle uroczyście. 2:09:29.2 przed Niemcem Schwabem 
Między innymi przyjął ich na uroczy- 2:10:57.8. 
stem posłuchaniu Mikado. Pierwsze| Nowy talent w skoku wdal wykryto 
spotkanie odbędzie się dn. 5 paździer-|w Ameryce. Młody, nieznany dotąd 
nika. Japończycy bedą groźnymi prze- ' Berg osiągnął na treningach 742. 


Międzypaństowe spotkanie pływac-' dow. wygrał Blitz w czasie 2:31,2, bi- 
kie Anglja — Niemcy zakończyło się | jąc Guilliniego (znanego z/ mormu Bel- 
wymikiem rzmisowym. Niemcy przewa | gia — Polska) i nawczyciela pływaków 
żali w sztafetach wygrywając diwu- | polskich Coppietersa. 
krotnie 4x 200 y. w czasach 9:0018:51.| Na 400 mtr. Blitz osiągnął ozas 5:32.4 
Anglicy natomiast dwukrotnie poko- | biiąc Guilliniecgo 5:37 i van Goitsho- 
nali Niemców w piłce wociej w sro- | vena 5:528, Mistrzostwo pań na 100 
sunku 3:1 i 1:0. mir. nawanak wygrałą Fridk w czasię 

Mistrzostwo Belgji na 200 mtr. st.| nowego rekordu belgijskiego 1:32. 


ZNÓW NIEPOKONANA 
Helen Wilts Śladem lat ubiegłych mie doznała w r. b. żadnej porażki i stoi 
znów ma czele tennisigtek całego świata, 


pokonana przez Herthę w stosunku 2:4, 
a Sportklub dzięki zwycięstwu nad Au 
strią 4:0 wysunął się na czoło tabeli. 
Vienna zassłużenie pokonała Wacker 
3:2 i ma wraz z Rapidem tyleż punk- 
tów zdobytych co i leader Sportklub. 

akoah wywalczył pierwszy punkt w 
mistrzostwie, osiągając z Fłoridsdor- 
fem wynik bezbramkowy. 


| (Fin.) 66.75. 2) Penti 


Turniej Jubileuszowy Slavii w Pra- | 


dze. zahuńczył siĘ pownom 
stwem jubilata, który pokońał Rapid 
8:2, a Spartę Kosire 5:1. Rapid zwycię- 
żył Victorię Ziżkov 4:1 i zajął drugie i 
miejsce w turnieju. 

W mistrzostwie Sparta doznała nie- 
spodziewanej porażki od S. K. Kladno 
w stosunku 2:3. 


W mistrzostwie Węgier Ferencvaro- 
si wykazał znaczny spadek formy, osią 
gaiąc z Bocskayem zaledwie wynik 
1:1. Zwycięski pochód „33 został po- 
wstrzymany przez Nemzeti, który wy- 
grał w stosunku 1:0. Hungaria poko- 
nała Somogyi 6:1, Uipesti — 3 obwód 
3 32: 


Hajduk (Split) zdobył definitywnie 
tytul mistrza Jugosławii, bijąc Gradjań 
ski (Zagrzeb) w stosunku 4:2. 


awysoię” | 


| 
= 


1 Wy AKA 1 : 18] 
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Nr. 64 


100 m.: 1) Sureau (Fr.); 15:228. 3) Trapen (Fr.) 15:59.8, 4) Dar- | Adelheim (Fr.) o 1 mtr. 3) Robert (Fr3 


o 3 mtr, Stoestedt, który zwyciężył. D0. 
stał zdyskwalifikowany. Sztafeta 
SA Francia 1:56,8, 2) Finlandja 
1:58. 

Skok wdal: Tepelius (Fin.) 714, . 2) 
Tulikoura (Fim.) 681, . 3) Subiet (Fr.) 
680, 4) Jeanne (Fr.) 640: wwyż: Philipa 
pen (Fr.) 185, 2) Menard (Fr.) 182. 3) 
Wanhistedt (Fin,) 178. 4)  Kymałaimen 
(Fin.) 172 tyczka: Lindroth (Fin.) 380, 
2) Kymalainen (Fin.), 3) Ramadier (Fr.) 
380, 4) Vintousky (Fr.) 370. 

Rzut dyskiem: Noel (Fr.) 46,41. 2) 
Winter (Fr.) 4614, 3) Kemtta (Fin) 
44,73, 4) Kivi (Fin.) 43,89. Wicemistrz 
Olimpiady — Kivi — spadł iak widzimy 
hardzo w formie: oszczep: N. Tarvinen 
Ila (Fin.) 64.54. 3 
Wahlstedt (Fin.) 15,43, 2) 


Gassner (Fr.) 56,60, 4) Dezland (Fr 
56,05: kula: 


|K. Jarvinen (Fin.) 14.37. 3) Noel (Fr.) 
| 13,94, 4) Drecq (Fr.) 13.39. 


KOLARSTWO 


Parc de Prince w Paryżu zamkną 
swe podwoje doborowemi zawodami 
sprinterów i stayerów. W biegach 
sprinterów najlepszym wśród Francu- 
zów był mistnz świata Michard, wśród 
cudzoziemców wygrał Martinetti. W fiu 
nale pierwszych zwyciężył niespodzies 
wanie Martinetti Micharda, wygry'was 
jąc dwa biegi. W finale drugich trite 
fował Faucheux przed Moeskopsem, 
w finale trzecich Kaufmann pobił Kers 
golfa. Biegi za motorami w słabszeł od- 
sadzie wygrał Parisot, bijąc Urago, Toe 
ricelliego i Soucharda. 

Klasyczny ścig szosowy a Prix 
Wołber na dys'tnsie 273 kim, wygra? 
Haemerlynck w czasie. 8:43:13 przeć 
Mervielem, Martinem, CuvelierealU 
Drogo i Pelissierem. Zeszłoroczn' 7% 


“| clẹęzca Verwaegke i Hiszpan Cardrn 


wycofali się wsostatniej chwili * Wys 
ścigu. z 

* Mistrz świata Palllard dozna? sensa- 
cyijnej porażki na torze, na którym ries 
dawno święcił swój wielki triumt — w 
Zurychu. W dwuch biegach po 50 kim, 
pokonań go i Krewer i Linart į Laurmi. 
Siły były tak wyrównane, Ż8inp. Krew 
wer, zwycięzca pierwszego biegu, w, 
drugim był ostatni. 

Nieudany atak na rekord nad rokot- 
dami — wymik Egga w biegu godzim= 
nym 44.294 kim. przedsięwizął! Alfredo 
Binda, osiągwiął jednak zaledwie 42.462 
klm. Binda pobit natomiast rckord 
światowy w biegu na 50 kim., osięta= 
jąc czas 1:11:16 i bijąc wynik Frantu- 
za Rousseau o przeszło” mumię: 

Na zawodach w Norymberdze Sa- 
wall zwyciężył trzykrotnie (na 20, 30 


i 30. kim) Leddy tno, Dgdęrich sa l Fale 


SÓW tyżwiarz Beit Evensen, jxo 
bitacy z coraz wląłaszem powodz 
swych sił w kolarstwie. pomsaił ogł 
dotktrwie za niepowodzenia w mis rzo- 
stwach Świata, bijąc w Oslo mistrza 
Niemiec Fliegoła i doskonałego Włocha 

Malatestę. 


Na zamknięcie sezonu w Hannowe= 
rze Mólleqr pokonał Tholembecka, Ma« 
rormiera i Merera. W biegach sprinte= 
rów amatorów Mazairac pokonał dwu. 
krotmie Niemca Kóthera. 

Wyścigi samochodowe na S:hwabem 
bereu zakończyły się znów zwycięst- 
wem Stucka, który przebył dystans 5,1 
kim. w czasie 3:11,6, biiąc Wegra Wole 
finera i hr. Zinneberga. 


4: 4% 
ý z s 
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PO ZWYCIĘSTWIE NAD LOUNGĦRANEM | 
Sharkey, kandydat do tronu bokserskiego, odbiera powinszowania od zdetro 
nizowamego króla boksu — Jadka Dempseya (na lewo). 
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